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Po zaiściach lwowskich awanturyendeckie wkro
czyły na tereń wojskowy.-Agresywne i obrazhwe 

listy o© O f i c e r ó w m P * m « P ^ A ^ 4 ^ 
Co sit? stało wczoraj w ndeszkauni b oficera v Woianai 

Warszawski Korespondent „Republiki" (B.) 
telefonuje: 

Dwa endeckie dzienniki warszawskie 
Wychodzące wieczorem zaalarmowały 
wczoraj miasto wiadomością napadu 
dwuch oficerów 36 pułku piechoty i na 
b. oficera tegoż pułku, niejakiego Józe
fa Wójcika, zamieszkałego w miejsco
wości Piastów pod Warszawa. W rela
cji dzienników endeckich zajście wyglą
dało w ten sposób, że wczoraj o godz. 6 
tano do mieszkania państwa Wójcików 
zapukał ktoś do drzwi. Wójcik miał za
pytać „Kto tam?", wówczas usłyszał 
odpowiedź „Proszę otworzyć, to krótka 
sprawa". Po otworzeniu drzwi do miesz 
kania weszło dwuch ludzi w mundurach 
kapitana i porucznika i zapytali, czy 
Wójcik jest tym, który napisał list do 
korpusu oficerskiego 36 p. p. 

Wójcik przyznał, że on iest autorem 
listu a wówczas jeden z oficerów miał 
zamierzyć się celem uderzenia Wójcika 
w twarz. Ten cofnął sie szybkim ru
chem, wyjął rewolwer i wystrzelił. 
STRZAŁ RANIŁ JEDNEGO Z OFICE
RÓW A WÓWCZAS DRUGI WYJĄŁ 
•ZABLĘ I RZUCIŁ SIE NA STRZELA

JĄCEGO. 
W tym momencie z sąsiedniego po

koju wybiegła żona Wójcika, a widząc 
co się dzieje chwyciła ostrze szabli. Ofi
cer szablę wyrwał, rozcinając rękę Wój 
cikowej aż do kości. Na hałas nadbiegli 
sąsiedzi a wówczas napadnięci mieli 
zbiec mimo zarządzonego natychmiast 
ijośdgu. 

Dalej dziennik] endeckie przytaczają 
rozmowy swych współpracowników z 
sąsiadami Wójcików, którzy mieli zez
nać, że już od rana około domu Wójci' 
ków kręcili się dwaj osobnicy w mundu
rach oficerskich I dopytywali sie o Wój
cika. Między inneml mieli zapytać, czy 
iest on silny 1 dobrze zbudowany. Sam 
Wójcik przybył już wczoraj o godz. 9-eJ 
rano do Warszawy 1 zgłosił sie do proku 
ratora, naskutek czego wdrożone zosta
ło śledztwo. 

W prawdzlwem świetle... 
Przypuszczając, Iż informacie dzien-

niAów endeckich podane w formie nie
zwykle sensacyjnej sa dalszym ciągiem 
uprawiane] w ostatnich dniach hecy 
a w a n t u r n i c z e j postaraliśmy się o 
zebranie Informacji specjalnie dotyczą
cych tej sprawy. Okazuje sie. że Józef 
Wójcik był podczas wojny oficerem 36 
p. p. 1 po przewrocie majowym oficjał-
nem pismem 

ZŁOŻYŁ SZARŻE 
oficerską, motywując to tem. iż nie chce 
być oficerem pułku, który brał udział w 
walkach po stronie Marszałka Piłsud
skiego. 

Przed dwoma tygodniami odbywały 

Prezydent Estonji 
p t K U D u n a d o (Polski. 

Warszawski korespondent „Republiki" (B) 
clefonuje: , . 

Kota dyplomatyczne zapowiedziały 
Drzyjazd do Warszawy prezydenta E-
stonjii Prezydent estoński uda sie z War 
szawy do Kopenhagi. Data jego przyjaz
du do Warszawy ustalona będzie po ze
braniu się nowego sejmu cstońskiezo. co 
nastąpi w dum 2 lipca r. b, 

s*ę w Warszawie uroczystości 36 p. p. 
w których brali udział również akademi
cy. 

Podczas defilady, gdy orkiestra puł
ku zagrała „pierwszą Brygadę" akade
micy zabrawszy sztandar wycofali się z 
pochodu. Nazajutrz po tym wypadku p. 
Wójcik nadesłał do dowódcy 36 p. p. 
pułk. Ulricha list utrzymany 
W TONIE NIEZWYKLE AGRESYW

NYM. 
w którym przez nikogo nieproszony oś
wiadczył, iż solidaryzuje sie z akademi
kami, gdyż marsz „Pierwszej Brygady" 
obraza „uczucia narodowe". 

List ten pułk. Ulrjch odesłał Wójci
kowi z powrotem, uważając. Iż autor 
zdradza w nim 

CECHY NIEPOCZYTALNOŚCI. 
Dn. 12 b. m. Wójcik nadesłał drugi 

list, treści jeszcze obelżywszej i adre
sowany do całetro korpusu oficerskiego 
36 p. p. 

Wówczas dowódca pułku dnia 13 b. 
mles. w godzinach porannych (aby p. 
Wójcika zastać w domu) wysłał do Pia
stowa dwóch oficerów z Instrukcją, aby 
stwierdzili, kto zacz jest ów p. Wójcik, a 
następnie zażądali jaknajdafe] Idącej sa

tysfakcji honorowej. 
Oficerowie d: porucznik Wacław 

Cebrowski 1 por. Aleksander Nowaczyń-
ski przybyli do Piastowa samochodem 
1 udał] się do mieszkania Wójcika. 

Po zapukaniu i wstępnych zapyta
niach i odpowiedziach przez drzwi, jakiś 
głoś męski oświadczył oficerom, że będą 

ZA CHWILĘ PRZYJĘCI. 
Istotnie po upływie kilku minut drzwi 

do przedpokoju zostały otwarte, przy
czem otwierający cofnął s]ę w głąb po
koju, trzymając prawą reke w kieszeni. 
Na zapytanie porucznika Cebrowsklego 
„Czy pan jest Józef Wójcik?", ten od-
powfcoYiał. przytakująco 

K»edy por. Cebrowski wypowiedzi;!* 
pierwsze słowa następnego pytania — 
„Czy..." Wójcik dobył błyskawicznym 
ruchem rewolweru i strzelił do por. Ce
browsklego, raniąc go w prawe ramię. 

Wówczas porucznik Nowaczyński 
rzucił się w kierunku strzelającego, 
chwytając go lewe ręką za rewolwer, 
a prawa wymierzając mti silno uderze
nie w głowę. W tej chwili Wójcik po raz 
drugi wystrzelił raniąc por. Nowaćzyn-
skiego w lewą dłoń. 

W tym momencie wpadły do pokoju 

£ot francuski ur%e% Ątlantub 
JCotnicu o d l e c i e l i nczora 

NOWY JORK. 13 czerwca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

'Jak podaje agencja Havasa. lotnicy 
Assolant, Lotti i Lefevre odlecieli na sa
molocie „L'Oiseau jauite" o godz. 10-ej 
min. 8 według czasu amerykańskiego z 

% C€d Crchard o l O - e j 
Old Orchard w celu dokonania przelotu 
nad Atlantykiem. 

OLD ORCHARD, 13 czerwca. 
Samolot amerykański „Green Flash" 

w czasie próby odlotu, w celu dokonania 
raldu ponad At|antykiem do Rzymu, roz 

I bił sie, uderzając o ziemie. 

Zjazd „Wyzwolenia" 
powziął resolucfe 

przeciw rwądowi. Warszawski korespondent „Republiki" (B) 
telefonuje: 

Wczoraj w Warszawie w obecności 
557 delegatów rozpoczął sie doroczny 
zjazd „Wyzwolenia". Obrady zagaił pre
zes stronnictwa poseł Malinowski, a na
stępnie ukonstytuowało się prezydjum z 
posłem Rogiem na czele. 

Odczytano pismo wicemarszałka sej 
mu p. Woźniokiego, który z powodu cho 

roby nie móg? wziąć udziału w zieździć. 
Zjazd wystał specjalnego delegata do p. 
Woźnickiego, celem wyrażenia niu po
ci /.ickowania za dotychczasowa pracę 
parlamentarną oraz życzenia mu zdro
wia do dalszej pracy. Po wygłoszeniu re 
feratów uchwalono kilka rezolucti utrzy
manych w tonie niezwykle ostrej opo
zycji wobec rządu. 

Nowy ambasador U.S.A. w Londynie 
złożu wizute Htac Donaldowi. 

Londyn, 13 czerwca 
Polska Agencja Telegraficzna 

Oczekiwany tu w dniu dzisiejszym 
nowy ambasador Stanów Zjednoczo
nych w Londynie, generał Dawes, od
wiedzić ma w niedzielę premjera Mac 
Donalda. P. Mac Donald oświadczył dzi 
siaj przedstawicielom prasy, że wizyta 
ambasadora Dawesa w Fores będzie 
miała charakter prywatny. Obaj mężo
wie stanu skorzystają jednak ze sposo
bności, aby omówić szereg ważnych za 
gadnień współpracy obu państw anglo
saskich w dziedzinie rozbrojenia i trwa
łości pokoju. 

New York, 13 czerwca. 
Korespondent waszyngtoński dzienni 

ka „New York Times" donosi, że w tam 
tejszych kołach dyplomatycznych przy
puszczają, iż rząd angielski zamierza od 
wołać obecnego ambasadora Anglii, sir 
Ksme Howarda, jeszcze przed wizytą 
Mac Donalda w Stanach Zjednoczonych. 
Możliwe jest, iż stanowisko ambasadora 
zostanie powierzone Gjlbertowi Murra-
yowi, profesorowi języka greckiego na 
uniwersytecie oxfordzk«rń. 

Okres urzędowania sfr Esme Howar 
cia powinien trwać normalnie do wiosny 
przyszłego roku. 

DWIE PANIE, 
wywołując ogólne zamieszanie. 

Por. Cebrowski, mając prawe ramie 
strzaskane kulą wydobył lewa ręką sza
blę. 

Przebieg krótkotrwały szamotania się 
które wówczas nastąpiło, zakończony 
został tem, że obu rannym oficerom u-
dało się 

ODEBRAĆ BRON. 
usiłującemu dalej strzelać Wóicikowl. 

Lżej ranny por. Nowaczyński odpro
wadził słaniającego się, ciężko rannego 
por. Cebrowsklego do samochodu, po-
czem wrócił do mieszkania Wójcika po 
zostawioną tam czapkę. 

Następnie obaj oficerowie odjechali 
samochodem do ambulansu 36 p. p. gdzie 
otrzymali pierwsze opatrunki, oraz zło
żyli odebrany Wójcikowi rewolwer. 

Przebieg sprawy został niezwłocznie 
zameldowany dowódcy pułku, który ze 
swej strony powiadomił prokuratora 
wojskowego. 

Por. Nowaczyński po zabiegu chlrur 
gicznym został odesłany na dalszą kur;> 
cję do domu, natomiast por. Cebrowski 
przebył w szpitalu ciężką, przeszło go 
dzlnę trwająca 

OPERACJE WYJĘCIA KULI 
i złożenia strzaskanej kości ramienia, be 
dzic musiał pozostać w szpitalu przez 
szereg tygodni. 

Kapitalik polityczny 
c O c a * t e g o u c i u ł a ć e n d e c y 

Powyżej przedstawiony według je 
go faktycznego przebiegu wypadek bn> 
kowe gazety endeckie przedstawiły w 
dniu wczorajszym w sposób kłamliwy i 
tendencyjnie ubliżający oficerom, któ 
rzy padli jego ofiarami. 

Wystarczy przytoczyć Jednobrzmta 
cc tytuły: Krwawy napad na b, oficer:1 

rezerwy. 
Do podania krwawego wypadku w 

takim świetle wystarczyły tym pismom 
relacje sprawcy zajścia W'ójclka, które 
go postępowanie w najlepszym dlań ra
zie może znaleźć część usprawiedliwię 
ula chyba jedynie w niepoczytalności u 
mysłowej. 

Relacje człoAvleka, który bez żadnej 
podstawy w sposób prowokacyjny w 
najśclślejszem znaczeniu tego słowa (r 
braźa zasłużonych oficerów Wojsk Pol 
skich po to, aby stawiających się u nie
go sekundantów przyjąć kulami, wystar 
czają, rozzuchwalonym szmatom endec 
kim do przedstawienia opinji publicznej 
oficerów W. P. w obelżywem świetle. 

Z całą stanowczością należy prze 
strzec przed przebieraniem miary w zu 
chwalstwle. 

Premjer Switalski 
p i * V f t v l da £rvowva. 

Lwów, 13 czerwca 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

V Dziś rano pociągiem pośpiesznym 
przyjechał do Lwowa p. Prezes Rady 
Ministrów dr. Kazimierz Switalski z ro
dziną. Na dworcu oczekiwali p. premje
ra p. wojewoda Gołuchowski, starosta 
grodzki Klotz, komendant miasta oraz 
prezes dyrekcji kolejowe: inż. Prachtel 
Morawiański. Przyjazd p. premjera do 
Lwowa ma charakter czysto prywat
ny 
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Porozumienie w Madrycie osiągnięte! 
(Raport londyński przyiety z nieznacznemi poprawkami. 
Min. Zaleski złożył wizytę królowi hiszpańskiemu. 

U M * T J & S P b S T ™ nuiiefczośolowel jest nierozerwalni,) iwlą 

punktem porządku dziennego to jest 
sprawą drobnych zmian w procedurze 
mniejszościowej Ligi. Po przedłożeniu 
sprawozdania przez przewodniczącego 
rady LlgJ AdatcJ'ego zabrał glos przed
stawiciel Niemiec — min. Stresemann, 
zaznaczając, że obecne wyniki nie dają 
wprawdzie rozwiązania zupełnego, stą

g w i ą jednak poprawę procedury mniej
szościowej, dalej min. Stresemann wyra
ził podziękowanie delegatowi kanadyj
skiemu Dandurantowi za jego wystąpie
nie w obronie mniejszości. 

Min. Stresemann oświadczył, i e pod 
daje się apelowi przedstawiciela Kanady 
i wyraża swą zgodę na projekt madry
cki. 

Min. Stresemann wyraża jednocześ
nie ubolewanie, że nie przyjęto propozy-
cjl niemieckich, domagających sję do
li iiszczenla przedstawiciela kraju spo
krewnionego z mniejszościami harodo-
wemi do badania spraw i skarg przez 
mniejszości wniesionych. Obecny regu
lamin procedury mniejszościowej nie sta 
nowi jednak według min. Stresemanna o 
statecznego etapu rozwiązania kwestji 
mniejszościowej. 

Po min. Stresemannie zabrał głos 
przedstawiciel Rumunji min. Titulescu, 

świadczając, że w Imieniu swego rządu 
sprawozdanie komitetu rady przyjmuje 
zastrzegając się jednak, że będzie zacho
wana jego objekcja podnoszona na posie 
dzeińu komisji rady Ligi. 

Mjn. Titulescu podkreślił, że ustalone 
poprawki w problemie mniejszościowem 
są ściśle związane z obecnym regiment 
i nie dotykają dotychczasowych posta
nowień rady Ligi narodów. Z kolej za
brał głos min. Zaleski przyłączając sję 
do wynurzeń min. Titulescu, podkreśla
jąc, że obecne postępowanie w sprawie 

tem* zwyczajami przy rozpatrywaniu 
skarg mniejszości. 

Przedstawiciel Francji min. Briand 
winszował Lidze narodów z a w o d u roz 
wiązania kwestji mniejszościowej. 

Min. Briand raz jeszcze z naciskiem 
stwierdza wysokość znaczenia sprawy 
mniejszości narodowych, podnosząc jed 
nakże równość zasady suwerenności 
państwa która to zasada iest podstawą 
Ligi narodów, w zakończeniu swego 
przemówienia wyraził Briand obawy, 
że problem mniejszości mógłby być fer
mentem wnoszącym niezadowolenie w 
slużbje interesów czysto politycznych, 
co mogłoby wstrząsnąć podstawami Li
gi narodów. 

Madryt, 13 czerwca 
Polska Agencja Telegraficzna 

Dzisiaj po południu minister Zaleski 
złożył wizytę królowi hiszpańskiemu, 
Alfonsowi XIII. 

• * 
Madryt. 13 czerwca 

(Polska Agencja Telegraficzna) 
Dziennik „El SoP podaje dzisiaj wy

wiad z ministrem Zaleskim w sprawie 
pracy obecnej sesji rady Ligi Naro
dów. 

Madryt, 13 czerwca 
Polska Agencja Telegraficzna 

Jednomyślne uchwalenie raportu A-
datciego zamyka etap prac Ligi Naro
dów, dotyczących stosunku genewskiej 
organizacji międzynarodowej do obro
ny praw mniejszości, otwarty przez wy 
stąpienie kanadysklego i niemieckiego 

NB 

BuchaMer £ kilku uri^dnlków 
na ł a w i e €B$E«ar2onuch. 

Kowno. 13 czerwca. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Przed tutejszym sądem okręgowym 
rozpoczął się sensacyjny proces przeciw 
ko sprawcom fałszerstwa na szkodę ban 
ku litewskiego. Na lawie oskarżonych 
zasiadają: główny buchalter banku, 
Landsbergys, trzej urzędnicy oraz dwie 

j kobiety. Jeden z głównych sprawców, 
' nauczyciel ludowy nazwiskiem Giknńis, 
r.marł w więzieniu kowieńskim w czasie 
śiedztwa. 

Urzędnicy ci oskarżeni sa o to, że 
działając w zmowie między sobą. a po
rykując się . .sfał&zowatiwnL jpzekami i 
dokumentami, podnieśli w różnych ter
minach z banku „p,kv Ł0rp/J0 litów. , 

Według zeznań oskarżonych inicjato
rem i g'ó\vnym kierownikiem całej afe
ry był główny buchalter Landsbergys, 
który jednak do winy nie przvzna)ł się. 
Zmarły oskarżony wykonywał rolę wy 
konawcy i przychodząc do banku, po
dejmował pieniądze, przedstawiaiąc sfał 
szowane czeki. Był on aresztowany 30 
grudnia r. z., właśnie w chwili, gdy usi
łował podnieść znaczną sumę pieniędzy. 
Podczas rewizji znaleziono przy nimi 

zawczasu przygotowane sfałszowane 
czeki na ok. 350.000 litów. 

Z powodu skomplikowanych okolicz 
tiości sprawy, proces potrwa prawdopo 
dobnie kilka dni. 

doset estoński w fi ar sitowie 
kandydatem na premiera i prezydenta fstonii. 

Ameryce 
rządowi 

Żydzi w 
wyrażają podziękowanie 

polskiemu 
za energiczną ancie 

władz we Swowte. 
Waszyngton, 13 czerwca. 

W związku z ostatnicmi wypadkami, 
h tóre miały miejsce we Lwowlo. federa
cja żydów polskich w Ameryce zgłosiła 
w poselstwie polskjem w Waszyngtonie 
prośbę o wyrażenie rządowi polskiemu 
uznania za stanowczą 1 energiczną akcję 
władz polskich „przeciw wichrzycielom, 
' tórzy nietylko krzywdzą naszych braci 
żydowskich, ale także pragną zaszko
dzić całemu krajowi". 

Książę Walji 
zostanie kawa lewem. 

Londyn, 13 czerwca. 
Miarodajne kota tutejsze zaprzeczają 

wiadomości, podanej przez niektóre 
dzienniki amerykańskie, jakoby ks. Wa
lji zamierzał w najbliższym czasie zarę
czyć się ze szwedzką księżniczka Ingrid. 

Podróż ks. Ingrid do Wielkiej Bry
tanji nosi charakter czysto prywatny, 
nic mający nic wspólnego z rzekomeml 
7amiarami matrymonialnemu 
! JUULOJLB J U J J L I IX ŁJ1J l U L t J U U U IJUI Ł1JLJ 

A R L S B A 
ordynuje DR. H. GELENOER 

Warszawy lv asystent profesora M. Michaelita 
Berlinie. — Chorób wewnętrznych i nerw, 

ALTE WIESE 2 8 . 

Tallin, 13 czerwca. 
Kandydatem na premjera rządu estoń 

skiego, który, zgodnie z konstytucją, jest 
jednocześnie prezydentem republiki jest 
obecny poseł estoński w Warszawie p. 
Strandtnan. 

w * 

P. minister Strandtnan jest jednym i 
najwybitniejszych polityków estońskich. 
Mimo, iż przy ostatnich wyborach partja 
pracy której p. Strandman przewodzi od 
niosła klęskę, wysunięto jego kandyda
turę dla osobistych walorów i wysokie
go autorytetu, jakim się cieszy w Esto
nii. 

Największą powagę moralna w Esto-
nji posiadają trzy osoby: b. naczelnik 
państwa, p. Pats oraz właśnie p. Strand
tnan. 

P. Strandman był już premierem i 
prezydentem państwa, marszałkiem par 
lamentu, ministrem spraw zagranicz
nych i ministrem skarbu, przytem jako 
minister skarbu przeprowadził sanację 
skarbu i powstrzymał inflację. 

Dla Polski jest niezwykle miłe. żc tak 
wybitna osobistość Estonji przez kilka 
lat reprezentowała u nas zaprzyjaźnio
ny kraj. który ponownie ma zamiar po
wierzyć p. Strandmanowi nalwyższą 
godność w państwie. 

fałszywe weksle ks. "Cyryla 
Clhrzumtcs afera buł£ars7*ie&a następcy tronu. 

Berlin, 13 czerwca. 
Berlińska policja kryminalna zajmu

je się sensacyjną aferą sfałszowanych 
na mjljonowe sumy weksli bułgarskiego 
następcy tronu ks. Cyryla. 

Ks. Cyryl, urodzony 17 listopada 
1895 r., wstąpił na tron bułgarski po 
śmierci brata swego cara Borysa, który 
dotychczas jest kawalerem. Obecnie zaś 
przebywa zazwyczaj w Koburgu u swo 
jego ojca byłego cara Ferdynanda. 

Od dłuższego czasu kursowały na 
berlińskiej czarnej giełdzie weksle ks. 
Cyryla, wystawione przez jego pełno
mocnika wiedeńskiego dr. Stefana Stei-
nera. 

Mimo, iż dwa z tych weksli poszły 
do protestu, udało się wiedeńskiemu ąd-
wokatowii Oskarowi Barthowi. spienię
żyć w Berlinie nowe weksle księcia, kon 
sul zaś Edgar Klaus, opiekun Heleny 
Krzyżanowskiej, byłej przyjaciółki Ma
cocha z czasów jej pobytu na Svberji, na 
był jedną trzecią kopalni węgla w Chor
wacji, również na weksle księcia na prze 

szło 700.000 marek. Weksle te nie zosta
ły wykupione. 

Równocześnie Barth i Ste*ner powo
łując się na olbrzymie dobra Cyryla w 
Bułgarjl, na Węgrzech, w Czechosło
wacji i w Niemczech, oraz na zakaz by
łego cara Ferdynanda obdłużania tych 
majątków, usiłowali zdyskontować wek 
sie księcia na 3 rrriljony marek. 

W Zurychu znów. gdzie również 
przeprowadzono wielkie tranzakcje wek 
slami Cyryla, powoływano sie na to, że 
książę wyjeżdża do Ameryki i ożeni się 
tam z trrłljaderką. 

Pozatem zgłasza roszczenia szereg 
kupców wiedeńskich, poszkodowanych 
wekslami bułgarskiego następcy tronu. 

— Z powodu zapotrzebowania wagonów oso 
bowych djla licznych wycieczek udających ste
na P. W. K. warsztaty kolejowe oddały Już 4'M 
wagonów towarowych przerobionymi na osobo
we do użytku publicznego. Wagony te postan
ia drzwi, okna 1 ławki i są urządzone jak wago 
ny JH kl. 

członków rady na marcowej sesji. Do
tychczasowa teorja i praktyka w tej 
dziedzinie ustalone zostały przez szereg 
rezolucyj i postanowień przyjętych 
przez radę, począwszy od roku 1921. 
Razem wzięte stanowią one doktrynę i 
procedurę, stosowaną przez radę do wy 
konywania jej uprawnień z racji rozpa
trywania skarg mniejszościowych, na
pływających do Genewy. 

Wprowadzone przez dzisiejszą u-
chwałę uzupełnienia proceduralne ujęte 
są w 6 punktach. Dotyczą one głównie 
zwiększenia jawności w tych sprawach. 

Paryż, 13 czerwca, 
(enzoirejaaroj, Ejouoay EJJSIOC I ) 

Prasa śledzi z wielkiem zaintereso
waniem debaty mniejszościowe w Ma
drycie. 

W dzienniku „Matin" Sauerwetn za
znacza, że Stresemann nie uzyskał dużo 
w tej dziedzinie, Być może nawet żału
je obecnie swego ostrego wystąpienia w 
grudniu r. z. i w Lugano i wolałby nic 
być pasowany na opiekuna mniejszości 
świata. Wygląda aż nadto ną rzecznika 
sławetnej komisji mniejszościowej, dzia 
Ir^cej przy Wilhelmstrasse, która za
sadniczo podtrzymuje reklamacle wszy 
stkich drobnych ugrupowań całego świa 
ta, o ile ich agitacja wydaje się jej ko
rzystną dla interesów niemieckich. 

Jeżeli chodź] Niemcom o wytwarza 
nie trudność] rządowi polskiemu, to po
dobna polityka mniejszościowa Iest wy; 
soct> godną pożałowania, gdyż szkodzi 
rfchrytn stosunkom międzynarodowym j 
pokojowi europejskiemu. Cel tej polityki 
jest wyraźny. 

Rząd Rzeszy lepfejby uczynił — pi
sze Sauerwein, — pozostawiając tego ro 
dzaju zajęcie Sowietom. Rzesza niemie
cka jest krajem, który tradycyjnie upra
wia kult władzy państwowej, wobec te
go obrała złą platformę swej propagan
dy, pozując na mściciela rzekomych u-
ciśnjonych I 
rozwijając anarchie w sąsiednich kra

tach. 

r an 
PASTYIKAO 

i/7. 
dla ethrony 

a/wleniem gardła i zazięhieAWn 
Do nobvdo * op/e*oc<ł. 

Amerykański król 
piekarzy 

orzybągl do "Harszawu, 
Warszawski korespondent „Republiki" ( B ) 

tek tonuje: 
Do Warszawy przybył wczoraj z Mo 

skwy odbywający wraz z rodziną po
dróż samochodem naokoło świata ame
rykański król pieczywa p. B. A. Cush-
man. P. Cushman jest gościem posel
stwa amerykańskiego i po zwiedzeniu 
Warszawy i Wilanowa udał sie do Poz
nania na P. W. K. 

Gość amerykański jest właścicielem 
10.000 sklepów z pieczywem w Stanacii 
Zjednoczonych a jego dochody oblicza 
amerykański urząd na 25 mili. dolarów. 

Gen. Górecki wuieżdża 
do £ondunu. 

Warszawski korespondent „Republiki" (B1 

telefonuję: 
Prezes Banku Gospodarstwa Krajo 

wego dr. Górecki udaje się do Londynu 
celom odbycia konferencji z przedstawi 
ciclami banków angielskich. 

samolot przebił dack. 
Nowy Jork, 13 czerwca. 

W New Jersey samolot z 3 podróżny 
mi s[;.-idł, na willę gubernatora, przebił 
duej) i wpadł do sypialni gubernatora, w 
K:<' rej nikogo nie KWo. 

Pilot i nodróżni zostali ciężko ranni-



Wsi6i: :H.vi JlJ&bublt 1929 

Tajna dyplomacja. 
Podczas wojny światowe] popularne 

było hasło zlikwidowania polityki, a mo
że raczej dyplomacji t. zw. tajnej. W po
szukiwaniu przyczyn straszliwe] rzezi, 
między inncmi, wskazywano na tajna 
dyplomację, jako na Jedna z bezpośred
nich przyczyn zatargów. Autorzy tego 
Projektu przekonywał] ludzkość, i e dość 
wpuścić więcej światła do zakamarków 
gabinetowych, dość przewietrzyć tajem
nice konwentyklów dyplomatycznych, 
a nieomylnie nastanie na ziemi pokój 
wieczysty. 

Naturalnie praktyka powojenna wraz 
z innem! teorjami i tę ułożyła do snu. 
Nie dlatego bowiem wybuchła woj
na, i e dyplomacja trzymana Jest w ta
jemnicy, lecz posunięcia dyplomatyczne 
są sekretne, gdyż stanowią cząstkę me
tody politycznej, która między innem! 
przygotowała wojnę, Jako naturalny re
zultat procesu rozwojowego państw ka
pitalistycznych Europy. Dopóki istnieją 
oddzielne państwa i oddzielne Interesy, 
dopóki celem polityki jest zabieganie o 
własne, a więc egoistycznie pojmowane 
dobro państwa, poty nie może być mo
wy o skasowaniu tajnej dyplomacji, jako 
instrumentu tajnej polityki. 

Dla kogo wreszcie tajna dyplomacja 
jest istotnie „tajna?*4 Przedewszystkiem 
nie dla tych, przed którem! jej posunię
cia mają być trzymane istotnie w sekre
cie. Rządy państw zwracają kolosalną 

uwagę na zdobywanie tajemnic politycz 
nych i dyplomatycznych swych bllż 
szych i dalszych sąsiadów. Olbrzymie 
organizacje specjalnie wytrenowanych 
ludzi nie zajmują się niczem innem, Jak 
tropieniem cudzych tajemnic Rezultaty 
tych podziemnych zmagań są Istotnie 
imponujące. Po latach okazuje się bo
wiem, że traktaty i akty, strzeżone jak 
oczko w głowie, uważane za absolutnie 
niedostępne dla niepowołanych ócz, by
ły Istotnie trzymane w tajemnicy przed 
wszystkieml z wyjątkiem tych osób, czy 
państw, które były zainteresowane w 
zdobyciu cudzego sekretu... W pamięt
nikach publikowanych czasem przez 
wielkich szpiegów znajdujemy rzeczy, 
0 których nie śniło się filozofom. 

Przy tym stanic rzeczy Jasne jest, że 
dyplomacja często gra ze sobą w ciuciu
babkę. Wszyscy wiedzą o co chodzi, a 
jednak nie mówią o tem, prawiąc o rze
czach, w które nikt nje wierzy. Racjo
nalna, rozsądna polityka jest to zawsze 
polityka dyktowana przez konieczności 
1 warunki. Podobnie, Jak dwu graczy 
w szachy doskoiwle przewiduje po
sunięcia na dalszy nawet dystans, tak 
samo 1 dwu polityków świetnie oblicza 
swe wzajemne ruchy. Ten wygrywa, 
kto potrafi widzieć najdalej i w kalku
lacjach wzjąć pod uwagę większą ilość 
ewentualności. Normalnie jednak, kiedy 
mierzą się ze sobą nie genjusze politycz
ni, ale tylko dobrze wychowani i wy

kształceni politycy, Ich działalność nie 
jest ani tak dalekowzroczna, ani bogata 
w kombinacje. W krajach o dawnej kul
turze państwowej, korzenie polityki 
tkwią w tradycji, w historycznem do
świadczeniu. Szczególnie w Anglji wi
dzimy klasę polityków, a nawet rodziny 
polityków w dziedzinie zagranicznej, że 
wymienimy (u dla przykładu Chamber
lainów. W krajach nowych, powiedz
my — w państwach powojennych, po
lityka zagraniczna opiera się bardzie] na 
improwizacji, na wyczuciu momentu, na 
osobistym sprycie kierownika. Rozko
łysane fale historji rzucają też polityką 
zagraniczną państw, sformowanych, Ja
ko rezultat wojny światowej ] bardzo 
powoli tworzą s]ę systemy polityczne 
tych organizmów państwowych, jako 
rezultat doświadczenia krystalizujących 
się sytuacji, wreszcie — rozwoju histo
rycznego wielkich zagadnień społecz
nych, politycznych i gospodarczych. 

WAnglji przyszedł dziś do głosu 
rząd Labour Party, tego stronnictwa, 
które najdobitniej w ciągu lat ostatnich 
domagało się Jawnej dyplomacji. 

Zobaczymy, czy Mac Donald ujawni 
tajemnice Downing Street... Zobaczymy, 
czy złamie prawa stuletnie polityki an
gielskiej, opierające się przedewszyst
kiem na ciągłości linji zagranicznej, cał
kiem niezależnie od tego, kto sto] u 
steru... St. 

Współczesna „wieża Babel"... 
A ± trzech opiekunów ma jeden Tanger. — 

Chaos językowy, prawny i walutowy 
Tanger, czerwiec. 

Któż z nas nie pamięta fantastycznej 
legendy biblijnej o „wieży Babel", w któ
rej pomieszały się języki ludzkie, gdzie 
rozbrzmiewały najróżnorodniejsze gwa
ry, wnosząc ogólny chaos i rozprzężenie. 
Skoro jednak ktoś nabrać chciałby choć
by w przybliżeniu pojęcia, jak w istocie 
wyglądać mogła owa legendarna wieża i! 
jak dziwaczne mogło być owo pomiesza- j 
nie języków, oraz zwyczajów ludzkich, j 
winien chociaż na dni kilka wyjechać do '• 
„wolnego miasta" Tangeru, położonego 
na północno - zachodnim wybrzeżu afry
kańskim. 

Tanger, miasto portowe, stojące for
malnie pod władzą sułtana marokańskie
go, jest jednak międzynarodowym tere
nem, który na podstawie statutu z roku 
1925 rządzony jest przez trzy główne 
mocarstwa europejskie, przez Anglję, 
Francję i Hiszpanję. 

Powiada przysłowie: „gdzie kucha
rek sześć, tam niema co jeść..." Tak też 
i w Tangerze. Ta trójdzielność" władzy 
sprawia, że Tanger przedstawia dziś ob
szar najbardziej dzikiego chaosu, jaki 
spotkać można gdziekolwiek na wscho
dzie. 

Trojakiego rodzaju policjanta, a więc 
policja szeryfa marokańskiego, dalej po
licja francuska, oraz policja hiszpańska... 
Najróżnorodniejszego rodzaju urzędy 
pocztowe, reprezentujący każdy inne pań 
stwo europejskie i każdy sprzedający in
ne znaczki pocztowe. Wszelakiego ro
dzaju waluty wszystkich prawie państw 
z całego niemal świata, a więc dolary, 
funty, franki, pessety, marki niemieckie... 
Wszystko to pomieszane ze sobą stanowi 
ogólną walutę Tangeru... 

Ponadto języki i gwary: angielski, 
francuski, hiszpański, arabski, niemiecki, 
włoski i cały szereg innych,, brzmią na 
każdym kroku inaczej... Trudno zatem 
bardzo o porozumienie. 

Oto tylko szczupła jjarść faktów, wy
kazujących jednak dobitnie, jak przera
źliwym jest chaos tangerski, jak niesa
mowite wrażenie odnieść musi każdy po
dróżny, przybyły do Tangeru... 

laki wybrać język dla Dorozumienia 

się z liczneml władzami i ludnością miej 
scową? Jakie kupić znaczki pocztowe i 
na której poczcie nadać Ust? Jakie pie
niądze wziąć dla zakupu, aby nic być o-
szukanym? — oto dylematy, które w 
Tangerze wyrastają na każdym niemal 
kroku. 

Skoro ponadto dodamy, że tylko lud
ność miejscowa podlega władzy policji 
sultańsklej, obcokrajowcy zaś, należący 
do państw statutowych, podlegają wła
dzy poselstw i krajowa policja nic nie 
jest im w stanie rozkazywać, zrozumie
my w pełni, Jak dziwaczną jest atmosfe
ra w Tangerze I że istotnie stosunki te 
czynić mogą wrażenie .jiowoczesnej wie
ży Babel", w której poszczególne naro
dowości europejskie zmieszane zJudno-
śclą tubylczą żyją w chaosie i bezładzie. 

Ten stan rzeczy wpływa też na to, że 
w przeciwieństwie do Innych miast; po
łożonych na wybrzeżu afrykańskiem, 
Tangler zupełnie nie rozwija się I mimo, 
że ma niezwykle korzystne położenie za
równo pod względem strategicznym, jak 
i pod względem klimatycznym, nie od
grywa faktycznie żadnej prawie poważ
niejszej roli. 

Każde państwo europejskie, mające in 
teresy kolonialne w Afryce stara się tyl
ko być kontrolerem Tangeru, baczy, by 
stąd nie wyszły kroki, które zagrażać mo 
głyby innym posiadłościom kolonialnym, 
lecz nic pozatem. Nikt nie dba o rozbudo 

wę, o ujęcie stosunków w zdrowe, po
myślne karby kolonizacyjne, którebyl 
zapewnić mogły przyszłość i rozkwit • 
tym okolicom. I dlatego też Tanger mi
mo głośnej swej roli w międzynarodo
wych sporach europejskich, zupełnie w 
życiu nadbrzeżnem Afryki nie wybija 
się. 

Ludność Tangeru wynosi około 70,000 
mieszkańców, europejczyków jest tu 
przeszło 10 tysięcy. 

W samem mieście uwidacznia się 
dzielnica europejska, która wyróżnia się 
liczneml hotelikami, barami i lokalami 
dancingowemi, oraz znacznie większa 
dzielnica arabsko - marokańska, która 
żyje zupełnie odrębnie. 

Mieszkańcy Tangeru. przejęci bezho-
łowiem rządów, nie myślą też o żadnej, 
pozytywnej pracy. Mimo więc korzyst
nych warunków, Tanger nic nie produ
kuje i w świecie gospodarczem nie ma 
żadnego znaczenia. Ludność ogranicza 
się tyiko do tego, że z zagranicy spro
wadza wszelkie towary i ze sprzedaży 
ich utrzymuje się. Wszelka samodzielna 
praca jest nieznana. 

Stosunki w Tangerze są więc najlep
szym, dowodem i przykładem do jakiego 
upadku 1 wypaczenia wszelkiej zdrowej 
inicjatywy doprowadzić może bezład I 
brak jednolitej władzy kierowniczej. 

L. 
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Za 10 lat 
powstaną Stany Zjedno

czona Europy. 
Londyński „Sunday Dispath" ogłasza 

artykuł nowego premjera angielskiego 
Ramsaya Mac Donalda, w którym prem
jer stawia horoskopy: Jak będzie wy
glądać świat za lat 10? 

Oto najważniejsze ustępy owego ar
tykułu: 

„Widzę cały świat — powiada Mac 
Donald — podzielony na obszerne okrę
gi ekonomiczne, kontrolowane przez po
tężne syndykaty i nie uznające żadnych 
innych granic, poza granicami swoich 
własnych rynków. 

„Rozważając sytuację polityczne* 
należy postawić sobie pytanie, czem bę
dzie Liga Narodów w 1940 r.? Wszyst-

| ko zależy tu od potęgi politycznej! mo
ralnej, jaką potrafią zdobyć małe pań
stwa Europy. Jeżeli uda im się uzyskać 
istotnie silne wpływy w Genewie, moż-
Hwem jest. że po upływie 10-chi najbliż 
szych lat będziemy miel! coś podobnego 
do Stanów Zjednoczonych Europy. 

Dopóki Ameryka pozostanie na ubo
czu Ugi Narodów, całkowita organiza
cja Europy będzie trudna, prawie nie
możliwa. Zdaje mi sję jednak, iż mato 
jest szans na to. aby Ameryka przyłą
czyła się do Ligi Narodów w okresie 
najbliższych 10 lat, będzie natomiast ży
wiej, niż dotychczas, współdziałać is 
pracach genewskich i trybunału w Ha- -
dze. 

„Zanim upłynie okres najbliższego 
dziesięciolecia, Wielka Brytanja i Stany 
Zjednoczone porozumieją się i pogodzą 
na temat starej i irytującej kwestii: wol
ności mórz. Ułatwi to znacznie polep
szenie się ogólnych stosunków pomię
dzy Europą a Ameryką. 

W najbliższych 10-ciu latach rasy za
chodnie znajdą się w obliczu trudnego 
problemu podniesienia się głów ras 
wschodnich. Jednym z rezultatów rewo
lucji rosyjskiej, który przeszedł prawft 
niepostrzeżenie dla nieprzewidującej pi 
ityki, jaką prowadziliśmy przez ostając 

4 lata. było sprzymierzenie się Rosji z 
Niemcami. Nietylko ułatwiliśmy tę nie
szczęśliwą ewolucję, lecz uczyniliśmy 
ją nieuniknioną". 

W dalszym ciągu wyjaśnia Mac Dr 
naki, iż jego zdaniem Wschód chce r-;; 
wiedzieć poprostu: „Zmusimy wa.* d> 
robienia tego. co chcemy, bojkrtem 
siłą". 

„W wypadku rewolucji — m.'wi Ma -
Donald — demokracja nic slu^y do 
czego". 

Nowy premjer angielski nie wierzy, 
aby dyktatura ustaliła się w Europie v. 
najbliższych 10 latach. 

Gen. Primo de Rivera 
chce zostać przedstawicielem Hiszpanji 

we Francji. 
Madryt, 13 czerwca. 

W madryckim senacie obiega pogło
ska, że gen. Primo de Rivera. prezydent 
ministrów i faktyczny dyktator Hiszpa
nii, prawdopodobnie obejmie stanowisko 
ambasadora w Paryżu, a dotychczaso
wy ambasador i delegat Hiszpanii do Ra 
dy Ligi narodów, Oujnones de Leon, zaj
mie jego miejsce, jako prezydent mini
strów w Madrycie. 

Byłby to wiec koniec dyktatury w 

Hiszpanii. Pogłoski te jednak trzeba brać 
z zastrzeżeniem, chociaż sam Primo de 
Rivera oficjalnie oświadczył w marcu, 
że ma zamiar usunąć się z kierownic
twa rządu pod koniec roku, pragnąc, jak 
sję wyraził wtedy, pomyśleć o przyszło 
ści i odpocząć po dwu wielkich wysta
wach w Barcelonie i Sewilli, w których 
organizowaniu uczestniczył batdzo wy
trwale. 

Jak widzimy. Mac Ponald w roli pro 
roka przewiduje, że pokój nie będzie za
kłócony w ciągu najbliższego dziesięcio
lecia i że polityka światowa pójdzie po 
linji kooperacji (przedewszystkiem go
spodarczej) państw europejskich. Ufa. żc 
przeciwieństwa miedzy Anglją a Ame
ryką zostaną wyrównane. Niepokoi go 
jednak przymierze rosyjsko - niemieckie 
(niepokój zrozumiały u anglika, ale nie
zupełnie zrozumiały u socjalisty), rów
nież niepokoi go problem emancypacji 
Wschodu (problem ten odczuwa Anglia 
najmocniej). 

Tropikalne upały 

Wiedeń. 13 czerwca. 
We Włoszech panują obecnie tropi

kalna i:paly. Termometr w cieniu wska
zuje 30 stawu w Neapolu 36 stopni. 
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Dziś i dni następnych! 
Potężny rewolucyjny dramat miłosny 

ret. A. W. S a n d b e r g a 
- MOTTO: = = = = = 
Miłość, to balzam, co goi wszelaki ból 
Miłość, to haszysz, to rozkosz, to szczę

ścia zdrój, (LEHAR) 

„Noc Miłosna Skazańca" 
W rolach głównych: 

HAR1NA BELL. DIOMIRA JACOBINI. 
GOSTA EKMAN, WALTER R1LLA. 

Lloyd George grozi obaleniem rządu 
o ile Mac Donald prowadzić będzie 

politykę socfalisiuczna. 

Orkiestra symf. pod bat. Sz Bajfięlrnana 

Począlek w dni powszednie o g, 2.30. 
w soboty, niedziele i święta o g. 4.30 

150 rocznica śmierci 
3f£aximierxa &ulasuie£o. 

Waszyngton, 13 czerwca. 
(Polska Agenjja Iekcraflczna) 

Federalna komisja zorganizowania u-
" roczystości 150-letnicj rocznicy śmierci 

Kazimierza Pułaskiego w najbliższej 
przyszłości wniesie bill do komrresu, żą
dający wyasygnowania 10.000 dolarów 
ha pokrycie kosztów, związanych z uro
czystością, jaka odbędzie sic w jesieni. 

Kongres socjalistów 
francuskich 

p r z e c i w firo rewis.H statutu 
nariipincśo 

Nancy, 13 czerwca 
(Polska Azencia I eitsraluzna) 

Obrady kongresu socjalistycznego zo 
stały zamknięte po przyjęciu wniosku w 
sprawach opieki społecznej i nauki szkol/l 
nej. W tej ostatniej dziedzinie kongres 
domaga się rozszerzenia nauczania 
świeckiego i przewiduje nacjonalizację 
*.zkół. Ponieważ wigkszość uczestników 
kongres-n wypowiedziała się przeciwko 
cewizji si atutu partyjnego Rcnaudcl i rc 
ferenci postanowili usunąć się od pracy 
w organizacjach centralnych partji. 

Monarchista rosyjski 
sfrazcznu na śmieti. 

Wiedeń, 13 czerwca. 
Polska Agencją I eieeraficzna 

..United Press" donosi z Moskwy: 
Pod zarzutem ' szpiegostwa został, 

przez trybunał zasądzony na śmierć; 
Wody monarchista, Urykański. Zapyta- j 
'v o .swoją działalność monarchisiyczną. | 

r r t s v indczył on, żc jako szlachcic, i mona: 
chMa odmawia zeznań, przyznał jednak, 
że bn\ udział w „ruchu kontr-rewolucyj-
nym. Urykański był aresztov/anv już w 
na^dzit- uku 1927 r. w chwili, kiedy 
.hciał p-.zekroczyć granicę estońską. 

Londyn, 13 czerwca 
(Polska AeencJa Telegraficzna) 

W dniu dzisiejszym Lloyd George 
wygłosił w klubie liberałów wielką mo
wę polityczną, którą rozpoczął od zazna 
czenia, że liberali wyobrażając 5 miljo
nów głosów, zajmują tak wybitne stano 
w i sika, że ciąży na nich odpowiedzial
ność wieika. Naród wypowiedział się za 
równo przeciw konserwatystom jak też 
i socjalistom. Liberali z zaciekawieniem 
oczekują na bieg polityki nowego gabi

netu, ale świadomi są tego stanu rzeczy 
że mandat powierzony Mac Donaldowi 
upadłby natychmiast, gdyby nowy rząd 
nie chciał prowadzić polityki liberałów. 
Z chwilą, gdy gabinet zapragnie stać się 
administracją socjalistów, to karjera 
Mac Donalda będzie skończona, ponie
waż naród nic dał mu żadnego upowa
żnienia do przeprowadzania eksperymen 
tów socjalistycznych. Liberali są partja 
niezależną, która śmiało działać będzie 
w duchu swoich idei. 

1 7 H o r n i k o m z a c z a d z o n y c h . 

&z€ze£óbg 9ri)6iirnu t>azu n> Ropałni. 
Katowice, 13 czerwca 

(Polska Ascncia I elegratuznai 
Wczoraj o godz. 19 na kopalni Litan 

dra w Nowym Bytomiu poczęły się wy 
dobywać gazy z zawalonej części szybu 
„Antonia", leżącego na głębokości 220 
metrów, grożąc zaczadzeniem 30 górni
kom, zatrudnionym poza zawaloną czę
ścią szybu. Wszczęta natychmiast akcja 
ratunkowa trwała 4 godziny, przyczem 
personel ratunkowy wzmocniono załogą 
ratunkową z sąsiednich kopalń „Aschen 
born" i „Pokój". 8 robotników zdołało 
się przedostać pod szybami „Litandry", 
a 22 wydobyto przez kopalnię „Aschen-
born", która wskutek fuzji ze spółką ak 

cyjną Godula, właścicielka kopalni „Li-
tandra", posiada z nią od 5 miesięcy po
łączenie podziemne. 

Na wieść o nieszczęściu zebrały się 
przed kopalnią tłumy ludzi, wypytując o 
los swych bliskich. Z 30 zagrożonych 
górników 13 nie odniosło żadnego szwan 
ku, 17 zaś uległo zaczadzeniu, jednak 
stan ich nie budzi obaw. Część z nich 
przewieziono do lecznicy brackiej w 
Bielszowicach. 

Wedle opinji lekarzy górnicy po 3—i 
dniach będą mogli opuścić szpital. Na
tychmiast podjęte prace zlikwidowały 
katastrofę. 

Rokowania belgijsko 
niemieckie 

w s p r a w i e odsxtkodowań 
za mawfti. 

Berlin. 13 czerwca. 
Rokowania niemiecko-befgijskie w 

sprawie odszkodowań z^ okupacyjne 
banknoty markowe rozpoczynają się ju
tro w Brukseli. 

Ze strony niemieckiej prowadzić bę
dzie rokowania dyrektor ministerjaliry 
dr. Ritter, ze strony belgijskiej Gutt. 

15 tysięcy inżynierów 
p o s a s u f H i t a sowietu. 

Ryga. 13 czerwca. 
Z Moskwy donoszą, że wszechz^iąz 

kowa rada gospodarcza przystąpiła do 
układania planu w sprawje przyciągnię
cia inżynierów i fachowców zagranicz
nych do pracy w przemyśle sowieckim. 
Według tego planu, conajmniej 15 tys. 
fachowców zagranicznych jest potrzeb
nych w różnych gałęziach przemysłu so 
wieckiego. Zdaniem władz sowieckich, 
inżynierowie i fachowcy rosianic z cza
sów przedrewolucyjnych sa niepewni 
pod względem politycznym i dlatego też 
należy ich zastąpić przez cudzoziem
ców. 

Gwałtowne burze 
p r x e s 2 ł u n a d f u r o p ą 

Wiedeń, 13 czerwca. 
Nad okolicą Grazu przeszła silna bu

rza. Rzeka Muru przybrała i wystąpiła 
z brzegów. Okoliczne wsie zostały za
lane. 

Również wielka burza szalała w Al-
pacę. W dolinie Pustota potoki górskie 
wystąpiły z brzegów T zaTa?v okolT&fhc 
pola. Koło wsi Wiliottone osunęła się gó
ra, która uszkodziła kilkanaście domów. 

• Bruksela, 13 czerwca. 
Szalała tu straszna burza, która po

czyniła znaczne szkody. 

Hr. Bethlen w Paryżu 
xtoxuM wixutet p r e x . Srancii 

Paryż, 13 czerwca 
Hrabia Bethlen w drodze powrotnej 

z Hiszpanji przybył wczoraj rano do 
Paryża. Wraz z ministrem pełnomoc
nym Węgier w Paryżu Villanim Bethl.m 
udał się o godz. 11-ej do Pałacu Klizej-
skiego, gdzie był przyjęty przez prezy
denta Doumergue. Audjencja trwała 3 
kwadranse. Po południu hr. Betlen zło
żył wizyty Poincaremu i Berthelotowi, 
z którymi omówił szereg zagadnień intc 
resujących oba państwa. 

Osiem razy do roku 
wolno g r a ć we 1Vtosxe.cn 

hymn narodowo-
Rzym, 11 czerwca. 

(Polska Agencja I eleguficzna) 
Celem zapobieżenia nadmiernie czę

stemu grywania hymnów narodowych, 
które wykonywały wszelkiego rodzaju 
orkiestry, wydano ostatnio we Wło
szech urzędowe rozporządzenie, aby 
hymn królewski i marsz Giovinezza by
ło wolno wykonywać tylko z okazji 
wielkich świąt narodowych, osiem razy 
do roku, a mianowicie: w rocznicę pow 
stania faszyzmu, w rocznicę założeni; 
Rzymu, przystąpienia Włoch do wie! 
kiej wojny, w rocznicę konstytucji, w 
rocznicę zjednoczenia Włoch i wejści 
wojsk włoskich do Rzymu papieskiego 
marszu na Rzym, wreszcie w rocznio 
zwycięstwa, odniesionego w wielku 
wojnie oraz w rocznicę urodzin króla. 

WALNE ZEBRANIE CZERWONEGO 
KRZYŻA. 

Zarząd okręgu — oddziału łódzkiej 
Czerwonego Krzyża niniejszym podaj 
do wiadomości publicznej, że w dniu. 2, 
b. m. w sali Giełdy łódzkiej przy ulic\ 
Piotrkowskiej 96 o godz. 5-ej po połucl-

' niu odbędzie.się walne zgromadzenie o-
kręgu — oddziału łódzkiego Czerwon. 

' go Krzyża z następującym porządki en 
obrad: 

a) "Wybór prezydjum Walnego Zr n 
madzenia; 

•b) Sprawozdanie roczne: 
c) Protokuł Komisji Rewizyjnej; 
d) Uchwalenie programu prąc i pic 

liminarji wydatków na rok następny; 
e) Wybór członków Komitetu Oki 

gowego oraz Komisji Rewizyjnej;, 
f) Wólhe'wnioski. "•'.[. 
Zebranie jest ważne bez względu 'w 

liczbę obecnych. ' "•' ' ' ' 

N I E Z B Ę D N E w PODRÓŻ 
pióro wieczne światowej marli 

PARKER DUOFOLO 
.do n a b V c i 

4T' 

w składzie papieru A. J. 
ul. Piotrkowska .55. Tel. 3r54. 

WYkwinfna aalantorto 
„ J ó z e f " 

PIOTRKOWSKA, 116 

p a r y s k i e d e s e n i e . 
P r o s i m y o b e j r z e ć w y s t a w ę . 

•ODrjDOoaoaaaix]anrx!Od 

Zgłaszajcie się na członKow 
Koła Opiekunów przy Sądzie dL 
nieletnich w Łodzi. Prąca ideowa 
bez żadnych zobowiązań mater 
jalnych! 

b a c z n o ś ć ! M t e r a t u r a i d z i e l 
Brawo literaty! Jesteście morowe 

..-klopy. Ustanowiliście sobie rozsądną 
iteracką ordynację wyborcza, według 
której każdych 10 zrzeszonych literatów 
wybiera jednego, upoważnionego do 
głosowania delegata, delegatów tych 
zwołaliście na sejm literacki do Pozna
na (6—8 czerwca), tam wybraliście so-
>ić sprężystego marsz?łka w osobie 

, erdynanda Goetla i obradowaliście spo 
ojnie, rzeczowo i owocnie. Ani razu nie 

; ożarljśoie się. nie rozbiliście zjazdu, nie 
dąsaliście się jedni na drugich, nie prze
kładaliście osobistych ambicji ponad do-
!)ro ogólne i dlatego powzięliście uchwa
ły mądre, pożyteczne i doniosłe. Zawsze 
. dałem do Was słabość, kochane bęcwa-

i bęcwałki, a teraz za ten dowód doj-
załości społecznej, wyrobienia i soli
dności zawodowej tobym Wam, ko-
dzy, a zwłaszcza co młodsze koleźan-

chętnie dał buzi. 
Uchwaliliście Akademję. No. wresz

cie! Skończyły się tasiemce polemicz
ne fK> dziennikach, na temat Akademia 

czy Izba, krzyknęliście na zjeździe w 
Poznaniu tak głośno, że aż pan Prezy
dent na Zamku w Warszawie, a pan 
Marszalek w Belwederze usłyszeli: 

My chcemy Akadem ji! 
Uchwaliliście to przytłaczającą więk

szością 78 głosów przeciw 5 (z których 
dwóch się jeszcze wycofało), a ponie
waż każdy głos reprezentował 10 zrze
szonych pisarzy, przeto większość była 
780 na 50! Wiadomo juź chyba wyraź
nie czego sobie życzy brać literacka! 

A wy inni, którzy zwalczaliście go
rąco Akademję, wysuwając projekt Iz
by Literackiej, też jesteście bycze chło
py. Do projektu Akademii wnieśliście 
swoją opozycją element twórczej kry
tyki, walczyliście dzielnie do ostatka, 
a kiedy Was przegłosowano tak miaż
dżącą większością nie frondowaHścje, nie 
rozbijaliście dzieła, lecz konsekwentnie 
z zajętem parlamenrarnem i demokra-
tycznem stanowiskiem, uznaliście lojal
nie wolę większości, oświadczając, że 
Akademii zwalczać nic będziecie. 

Jak Boga kocham, dajcie pyska jedni 
i drudzy, bo już dłużej nie wytrzymam! 

Wódz pTO-akadeniików Kaden Bau-
drowski i wódz Izbowców Karol Irzy
kowski tuech żyją! Kochajmy się! 
Tramtadrata „ . . . cudów cud. z polską 
szlachtą polski lud!" 

Ale niedość tego. Mieliście dotąd, 
literaty kochane, swoich Związków Za
wodowych aż pięć: w Warszawie,Lwo
wie, Krakowie, Poznaniu i Wilnie. Je
den o drugim tylko tyle, że wiedział, 
ale ani były w jakiejś zależności od sie
bie, ani ich praca nie była jednolita — 
ot. tak po polsku i po literacku, każdy 
sobie rzepkę skrobał... Gdzie tu w ta
kich warunkach mogła bvć mowa o 
skoordynowanej wspólnej akcji, o sile, 
o solidarnej walce o swoje prawa i in
teresy? 

Więc poszliście po rozum do głowy. 
Zarząd warszawskiego Związku Zawo
dowego Literatów Polskich uczyniliście 
Instytucją centralna, związki prowincjo
nalne filjami, które zachowując auto-, 
nomję wewnętrzną i finansowa, delegu
ją swych przedstawicieli do Zarządu 
warszawskiego, gdy omawiane tam są 
sprawy, obchodzące ogół literatów. Zno
wu postąpiliście mądrze i DO obywatel-

sku, kierując się dobrze "zrozumiany ir 
interesem zawodu waszego i.wyzbywa
jąc się śmiesznych, partykularnych za
wiści i niechęci dzielnicowych. 

.Wreszcie pochwalić Was muszę, lite 
raty kochane, za umowę, która zawar
liście z Polskiem Radio. Przeprowadzi
liście zasadę opłat na rzecz funduszu za
pomogowego dla literatów od produkc.i: 
utworów, co do których prawa autor
skie już wygasły. Zrobiliście rzecz, i;-
kiej niema na całym świecie, stworzy
liście precedens -olbrzymiej wprost do-
niosłości. że dzieło autora, który unia 
przed 50 laty. nie może być dojna krową 
tj^lko dla wydawcy, lecz, że pewien od
setek czystych ,zysków należy się i 
i żywej literaturze.. Dyrekcji,zaś P i 
skiego Radia, *pp. Zygmuntów^ Chamco
wi, i'Maksymilianowi Weroniczowi za 
ich obywatelskie i mądre uznanie tej na
sady cześć i chwała! 

Narodzie* literacki! Spisałeś się na 
tym sejmie poznańskim nad podziw gnie 
ko i roztropnie."Postępujcież tak i iladaj 
w przyszłości, a wyrośniecie .na ludzi 
liiających nietylko sławę u potomny:h 
ale i znaczenie i powagę u współczes
nych! 

Padalec. 

http://1Vtosxe.cn
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Bazylego W. B. 
Wita i Modesta 

3.17 
7.5? 

Wschód stolica 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 1128 
Zachód księżyca . 0.20 
Długość .dnia: 
Przybyło dniu: 

16.13 
9.54 

„ Ł ó d ź " na morzu. 
Telegram do załogi statku „Łódź" 

W odpowiedzi na depeszę, nadesłaną 
przez dowódcę polskiego okrętu handlo
wego „Łódź" — kapitana Burhardta — z 
okazji wyruszenia tego statku w pierw
szą podróż morską pod banderą ojczy
stą, — magistrat wysłał za pośrednict
wem radjo stacji warszawskiej następują 
cy telegram: 

„Polski Okręt Handlowy „Łódź" 
Kapitan Burhardt 

Pański telegram otrzymałem dzisiaj. 
Imieniem miasta — Panu, Oficerom 
I Załodze dziękuję za pozdrowienia, 
życząc najpomyślniejszych wyników 
służby dla Najjaśniejszej Rzeczypo
spolitej. 

Wiceprezydent dr. Wieliński. 

Granice m. Łodzi 
mają być rozszerzone 

Wczoraj, pod przewodnictwem p. r. 
posła Kowalskiego, odbyło się posiedze
nie radzieckiej komisji do spraw ogól
nych, poświęcone wyłącznie dyskusji nad 
niezmiernie doniosłą dla Łodzi . sprawą 
rozszerzenia obecnych granic miasta. 

Po obszernym referacie p. wicepre
zydenta Rapalskiego, który uzasadniał 
przedłożone komisji w tej sprawie wnio
ski magistratu, komisja do spraw ogól, 
nych zaakceptowała w całości gotowy 
już plan rozszerzenia Obecnych granic 
ra, Łodzi, postanawiając kwestję tę 
wnieść na porządek obrad najbliższego 
posiedzenia plenarnego rady miejskiej. 

— I , , — 

Pobór. 
Kto dziś staje przed komisją. 

Dziś, w kolejnym dniu poboru pow
szechnego winni stawić ?.ę: 

Przed Komun nr \ (Pomorsk.i "3), 
mężczyźni rocznika 1908, zamieszkali na 
terenie 8 komisarjatu policji, o nazwis
kach na litery O, P, R. 

Przed komisją poborową nr. 2 (Ogro
dowa 34), winni stawić się mężczyźni ro
cznika 1908, zamieszkali, na terenie 13 
komisarjatu policji, o nazwiskach na lite
ry G, L, W. 

Przed komisją poborową :ir. 3 (Za
kątna 82), winni stawić się mężczyźni ro
cznika 1907 kat B (uznan: za czasowo 
niezdolnych do smżby wok!-owe; . ma
ju 1 czerwcu 1928 r.l, zajrh1esz\aii na te
renie 5 kómisatjatu n liicj:, o nazwiskach 
na litery K L Ł M N O P R . 

Do przeglądu należy stawić się w sia
nie trzeźwym, umytym i posiadać doku
menty osobiste, (b) 

Rządzić powinni fachowcy. 
Członkowie magistratu muszą posiadać odpowiednie wykształcenie 

Uchwały zjazdu działaczy samorządowych. 
Jak już donosiliśmy., niedawno w 

Warszawie odbył się ziązd 'działaczy 
samorządowych z całej Polski."poświę
cony sprawom ujednostajnienia organi
zacji samorządów miejskich. • Ziazd ten, 
zastanawiając się nad rozwojem obec
nych samorządów, opracował•. szeregi za 
sadniczych tez, które uważa za wskaza
ne zastosować w przyszłej ustawie o or
ganizacji samorządów. 

Tezy te są następujące: 
\) Społeczeństwo winno wziąć jaknaj 

szerszy udział w sprawowaniu zarządu 
lokalnego; 

2)Samorząd miejski winien mieć za
pewnioną fachowość i ciągłość władzy: 

3) Władze .nadzorcze powinny posia
dać odpowiedni zakres ingerencji w dzie 
dżinie powoływania fachowych człon
ków magistratu oraz dziedzinie kontroli 
działalności organów administracyjnych 
.'Samorządu; 

4) Rada miejska winna bvć wybiera
na wszędzie .ną. podstawie 5-przymiot-

, pikowego prawa glosowania na lat 5 we
dług; obowiązujących zasad glosowania 
do sejmu. Magistrat winien bvć złożony! 
z prezydenta (względnie burmistrza) je
go zastępcy i z odpowiedniej liczby ław
ników. 

Członkowie magistratu winni mleć 
fachowe wykształcenie . 

Budowa stacji towarowej 
nie została dotąd rozpoczęta. 

Magistrat domagać se będzie zwrotu terpnów. 
Przed kilku laty rada miejska posta

nowiła oddać tereny Polesia Widzew
skiego ministerstwu komunikacii,' które 
miało tam wybudować dworzec towaro
wy i zatrudnić przy budowie około'2000 
robotników. 

Ministerstwo komunikacji, przyjmu
jąc darowiznę samorządu, jednocześnie 
oprócz budowy dworca, miało orzystą-
pić do zniesienia mostu na u!icv Kiliń
skiego oraz przekazać miastu tereny 
K. P. K. przy ulicy Składowej. 

Władze centralne me rozpoczęły jed
nak żadnych projektowanych prąc. W 
końcu kwietnia r. b. interweniowała w 
teł sprawie w minjsferstwie komunikacji 

delegacja magistratu, która wprawdzie 
otrzymała wówczas odpowiedź, iż ro
boty na. Polesiu Wjdzewskiem zostaną 
rozpoczęte w ciągu 10 najbliższych dni, 
lecz j tym razem obietnice nie zostały 
spełnione. 

W związku z powyżsżem. według u-
zyskanych przez nas informacji, frakcja 
radnych P.P.S. zgłosiła do rady miej
skiej demonstracyjny wniosek, w któ
rym omawia przebieg sprawy i w'kon
kluzji domaga się, by magistrat wszczął 
starania, celem uzyskania z powrotem 
tych terenów od- ministerstwa komuni
kacji. 

Wyposażając magistraty w obszer
ny zakres władzy, konieczne iest zapew 
nienie władzy nadzorczej odpowiedniej 
ingerencji, jeśli chodź) o wybór człon
ków władz samorządowych. 

Władze nadzorcze winny mieć pra
wo unieważniać uchwały władz miej
skich sprzecznych z przepisami prawa 
lub szkodliwych dla gospodarki miej
skiej. 

Jeśli chodzi o sytuacje finansową sa
morządów miejskich, wspomniany zjazd 
doszedł do wniosku, *ż wymaga ona na
tychmiastowej sanacji i w tej dziedzinie 
wystąpił z następującemi tezami: 

1) Zwrócić sję do rządu z apelem, by 
zechciał mieć na uwadze należyte zasi
lenie finansów miast: 

2) Prosić rząd o nienakładanie na sa
morządy miejskie nowych ciężarów bez 
wskazania odpowiedniego pokrycia kosz 
tów i wreszcie 

3) Zwrócić się do rządu w sprawie 
wydania rozporządzenia, by Kasy cho
rych wypłacały szpitalom samorządo
wym na leczenie swych chorych pełne 
100 proc. należności a nie jak dotych
czas 50 proc. 

Na zjeździe wspomnianym omawia
no również wyniki ankiety ministerstwa 
spraw wewnętrznych w sprawie zapo
trzebowania kredytów przez samorzą
dy. Wysokość ogólna pożyczek, których 
domagają się samorządy wszystkich 
miast polskich, sięga cyfry 120 mlljonów 
złotych. 

Władze centralne zredukowały jed
nak zapotrzebowanie miast do 44 miljo-
nów złotych i sumę tę wezmą pod uwa
gę przy zestawieniu plau kredytowego. 

—d.— 

0 b e z p i ą G z e n s t w o n a letniskach. 
We wszystkieli miejscowościach letniskowych winny 

być wzmocnione posterunki policyjne. 
Sezon letniskowy jest już w całej peł 

ni. Po wyjątkowo długotrwałej i ostrei zi 
mie, która dała się wszystkim we znaki, 
przyszły wreszcie dni słoneczne, pogod
ne. 
*. To przyśpieszyło wyjazdy wielu ro
dzin na „zieloną trawkę" i zaludniło na
sze letniska — podmiejskie.1 Jeszcze po
zostały w Łodzi te rodziny, których 
dzieci uczęszczają do szkół i z upragnie
niem oczekują chwili, gdy dziatwa wró
ci do domu, wolna od zajęć, aby móc wy 
jechać na letnisko. 

Bez względu więc na trudności' go
tówkowe i na drożyznę pomieszczeń let
niskowych 
Łódź powoli zaczyna się już wyludniać 
i coraz wyraźniejsze są oznaki „sezonu 
ogórkowego". 

Jeśli chodzi o nasze letniska pod

miejskie nasuwają się nam następujące 
uwagi. 

Wyjeżdżający na wieś, to przede 
wszystikiem kobiety i dzieci, chorzy i 
spragnieni wypoczynku, a więc 
niezdolni. do jakiejkojwick. obrony w ra
zie napadu bandyckiego lub. włamania. 

Słuszne więc byłoby, aby właściciele 
letnisk, ściągając duże pieniądze ra pod 
miejskie lokale na okres letni, zaangażo
wali odpowiednią ilość dozorców noc
nych, klórzyby 
czuwali.nad bezpieczeństwem letników. 
Ale i to nie wystarczy. 

Na wypadek napadu jakiejś większej 
bandy opryszków, dozorca krzykiem, 
lub nawet grubą Dałką nic nie zdziała. 
W takich chwilach niezbędna jest 

natychmiastowa interwencja policji 
której w okolicach podmiejskich jest sta 
nowczo za mało. 

I dlatego też dla całkowitego zapew
nienia bezpieczeństwa na letniskach nie 
zbędne jest 
zwiększenie ilości posterunków policyj

nych. 
' Wówczas dopiero letnicy, wyjeżdżają 

cy na wieś dla nabrania sił i zdrowia, 
bez obawy będą mogli się udawać na no 
cny spoczynek, wiedząc, że nie grozi kn 
żadne niebezpieczeństwo. —d— 

Grand-Kino. 

Dyturu aptfek. 
Dtii w nocy dyżurują apteki: N. Epszteina, 

Urkowska 225; M. Bartoszewskiego' Piotrkow-
x 95; M. Rozenbluraa Cegielniana 12; Gorfeina 
jchodnia 54; J. Kopiowskicgo Nowomiejska 

i\v. 15. (b) 

OSOBISTE. 
Łodzianin, Józef Jurkiewicz, otrzy

mał dyplom z ukończenia wydziału 
prawno-ekonomicznego poznańskiego u-
niwersytetu z tytułem magistra r.auk e-
konomjczno-politycznych. 

K R Y N I C A 
Pensjonat „IwonKa" 

ifozony w pobliżu łazienek w uroczem mieiscu 
"leca komfortowo urządzone słoneczne pokoje. 

Wykwintna kuchnia, na żądanie dyietyczna. 
i dyspozyc:i P. T. Pensjonariuszy własne auto 

pen«;onatu 

KtitymcA. 

lackie C o o o a t t 
dorósł do roli 

K o b i e t y * 

„Zabiłeś" i „Jedy
naczka króla cygar". 

I Mimo „ogórkowego" sezonu, dyrek-
! cja „Grand - Kina" wystąpiła z rewela-̂  
i cyjną premjera dwóch pełnowartoścjo-
I w ych filmów: dramatu p. t. „Zabiłeś" i 
komedji p. t. „Jedynaczka króla cygar", 
j Salonowy erotyczno - sensacyjny dra
mat zaciekawia nas, albowiem akcja je
go umiejętnie się wikła i trzyma widza 

\ w ciągiem napięciu. 
Scenariusz więc zgrabnie ooracowa-

i ny, w miarę emocyjny i możliwie inte-
; ligentnie umotywowany i podany na e-
; kranie. „Jedynaczka króla cy^r" — to 
' szampańska komedja, tryskająca wer
wą i humorem. Bieżący program „Grand 

I T<rina" godny jest obejrzenia. . 

mmumm\ mm tmmM. 

| TEATR HEW3I 

G O N G 
16 CEGIELNIANA 16 

Dziś p r e m j e r a w s p a n i a ł e j rewji 

llo [kte sii> lilii? 
Początek o 8,15 i 10.15 w. 

W soboty i niedziele o 6.15, 8.15 i 10.1 w. 
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Dziś i dni następnych! 

„TANCERKA BOGÓW" 
Udział biorą: 

G1LDA GRAY, Anna May Wong 

Zawiadomienie. 
Na liczne zapylania niniej

szym zaszczyt mamy zakomuni
kować Instytucjom, Stowarzy
szeniom i ZwiązHom iż ulgo
we bilety ze specjalną zniżką 
na okres letni, w;iżne do 1-go 
września r b., wydaie dyrekqa 
kina codziennie w godzinach 
wieczornych. 

D y r e k c | a K i n o t e a t r u 

„LUNA" 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś, w piątek, po cenach najniższych (od 50 

s;r.) wyborna komedia - satyra z życia sowiec
kiego „Kwadratura kola". 

Jutro 1 w niedziele wieczorem sensacyjna 
„Ostatnia zastona" po cenach popularnych. 

Występ Juliusza Osterwy 1 Stefana Jaracza 
We wtorek odbędzie się jedyny występ 

dwóch znakomitych artystów: Juljusza Oster
wy I Stefana Jaracza w komedji Stefana Że
romskiego. „Uciekła ml przepióreczka" 

Bilety do nabycia w kasie zamawiali w cu
kierni Oostomskiego. 

„Mira Efros" 
Najbliższą premiera Teatru Miejskiego btr 

dzie sztuka J. Gordina „Mira Efros". Utwói 
ten jest od pót roku największa sensacją tea
trów włoskich, a w ostatnich latach byt ozdo
bą pierwszorzędnych scen rosyjskich, jak tea
tru Niezłoblna, Korsza i innych. 

Przekładu nowej inscenizacji „Miry Efros' 
dokonał p. Andrzej Marek, świetny realizatoi 
.Dybuka" i „Golema" na naszej scenie, 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś piątek | jutro sobota 3-aktowy scenar

iusz egzotyczny „Yoshiwara". 
Bedą to ostatnie przed ferjaml przedstawie

niu w Teatrze Kameralnym. 

„OONO" 
Dziś premjera przebojowej rewii „Chcesz 

lian się ożenić?" z udziałem całego zespołu. Uo 
bojowych numerów programu należą przede
wszystkiem doskonałe parodjc Hanki Runowlsc 
klej, która będzie imitowała Zulę Pogorzelski*, 
Ordonównę i Cybulskiego, Jak zawsze doskons 
te piosenki Cybulskiego, brawurowy taniec So-
boltównej, Wojnara oraz całego zespołu •— 
zwarjowany „Gong-Jazz", barwna inscenizacja 
..Legunów w niebie" wreszcie sensacyjny skec 
Starsklego „Hakoah —• Ł. K S." koncertowo 
grany przez Laskowskiego I Bełskiego. 

Codziennie dwa przedstawienia: o godzinie 
8.15 i 10.15. 

Jutro w sobotę i pojutrze w niedzielę — 3 
przedstawienia: o godz. 6.15, 8.15 1 10.15. 

OTWARCIE WYSTAWY STOW. „START" 
Wczoraj o godz. 7-ej wieczorem — zgodnie 

z zapowiedzią — otwarta zostata uroczyście w 
..inachu przy ulicy Piotrkowskiej 74 wystaw* 
łódzkich art.-malarzy, zgrupowanych w stow. 
„Start". 

Na otwarciu obecni byli bardzo Uczni przed
stawiciele łódzkich sfer kulturalnych, przedsta
wiciele magistratu oraz wielu miejscowych sto
warzyszeń i korporacyj. 

Wystawa przedstawia stę naogół imponują
co i świadczy nader dodatnio o rzetelnej pracy 
i postępach grupy łodzian, oddalących się sztu
ce. Do wystawy tej powróoimy jeszcze w for
mie obszernej recenzji. 

Marszałek Piłsudski mówi... po japoAsku. 
Miłe wspomnienie ambasadora Adatci o spotkaniu w Genewie . 

D 1 ' T T 1 1 1 . . . . . . 
Paryski „Le Journal" w sprawozda

niu o pobycie japońskich artystów w Pa-
! ryżu i o przyjęciu, wydanem dla nich w 
' ambasadzie japońskiej, pisze: 

Przy Avenue Hoche, w swej pełneó 
wdzięku ambasadzie, pan Adatci godnie 
ugościł wielbicieli sztuki japońskiej. 

Pomiędzy dwoma chryzantemami z«» 
złoconego drzewa, ukośne promienie 
słońca łagodnie modelowały maskę jego 
twarzy, jakby wyrzeźbioną ze starej koś 

ci słoniowej, z jej subtelnym rysunkiem. 
— Jedna z największych moich radoś 

ci — odpowiada nam Jego Excelenq'a — 
było moje spotkanie się ponowne w Ge
newie z moim dobrym przyjacielem, Mar 
szalkiem Piłsudskim... 

Jego brat był jednym z najwybitniej
szych japonologów. Co do niego samego. 

' to dostawszy się do niewoli, podczas woj 
| ny mandżurskiej, przepędził przeszło 2 
: lata w Tokio. Tara też poznałem go i 
M n j i w w w » « G R O G Ł I •mmi leniwił MIIIIIIII 

Aktorzy budują dom 
opodatkowując na t e n cel... publiczność 

teatralną. 
II. K. C. donosi: 
Jak wiadomo, dyrektorzy niektórych 

teatrów stołecznych i prowincjonalnych, 
nie mogą dotychczas angażować akto
rów na przyszły sezon, ponieważ nie pod 
pisali t. zw. konwencji z ZASP'em (Zwią 
zek aktorów) i co więcej wzbraniają się 
podpisać. 

Cóż tak'ego zawiera ta konwencja? 
Otóż ZASP wpadł na pomysł przymuso
wego (l) opodatkowania publiczności 11) 
na rzecz Domu Aktora Polskiego w War
szawie, który stanąć ma kosztem... 5 
miljonów złotych. 

Piękną jest rzeczą, jeśli aktorzy chcą 
mieć w Warszawie własny gmach klu
bowy, ale nie jest rzecz dostatecznie ja
sną, dlaczego kosztów tego domu me 
maja opłacić oni sami ze składek, lecz 
publiczność w formie dodatku do ceny 
biletów! 

Już zeszłego rokit ZASP pragnął wsta 
wić do konwencji tego rodzaju przymu
sowy dodatek na rzecz pomnika Bogu
sławskiego, ale sprawa nie doszła do 
skutku z powodu protestu nlektórycn dy
rektorów. 

I tak p. Szyfman zgodził sie tylko na 
dodatek dobrowolny przez sprzedawanie 
odpowiednich znaczków w kasie teatral
nej, pp. Barwiński i Zaremoa we Lwowie 
zgodzili się wprawdzie przesyłać co mie

siąc inno zł. z tego tytułu na ręce ZASP 
ale odbili sobie to sowicie przez specjalne 
podwyższenie biletów na ten cel, czyli, 

i że koszt poniosła publiczność. 
Tego roku ZASP wznowił swoje żą

dania, przeznaczając sumę. któ>ą zamie
rza wyegzekwować na publiczności na 
cele własnego domu. 

Cóż to ma być za instytucja? Myśli
cie może, że to będzie przytulisko dla 
starych i chorych aktoróv? Nic podob
nego. Projektodawcy wymagają, al y 
dom ten „kalkulował sie dochodowo, 
będzie wię.: poza nim. poza biurami zwiąż 
kowemi, hotel, restauracja, cukiernia, ki
no i wytwórnia kinematograficzna, no i 
oczywiście sala teatralna. 

Naturalnie koszta tych wszystkich 
pięknych urządzeń rozrywkowych i do
chodowych ponosić ma znowu... publi
czność. Niebywałe ułatwienie sobie sytu
acji! 

Wyobraźmy sobie, że tramwajarze 
zaczną nam dobijać po groszu do biletu 
na własną orkiestrę, lub poczciarze do 
marek listowych 1 t. d. 

Uważamy przeto, żę pomysł opodat
kowania publiczności na cele związkowe 
jest niedopuszczalny. „Dom aktora" po
wstać winien z ofhr t >vvstt1'*w simych 
aktorów. 

nauczyłem się cenić. 
To też kiedy Marszałek Piłsudski spo 

tkał mnie w Lidze Narodów, pierwszym 
naszym odruchem było, rzucić się so
bie w ramiona, a potem on zaczął mó
wić po japońsku. 

Na to p. Austen Chamberlain i pan 
Briand spojrzeli po sobie z niepokojem: 

— „Co będzie z nami, jeżeli Polacy za 
czynają mówić po japońsku?". 

— Podziwiam Marszałka Piłsudskie
go — wtrącił ktoś z obecnych — że nie 
zapomniał waszego języka, chociaż nie
wątpliwie stracił łatwość wyrażania sic. 
w nim oddawna. 

Ambasador japoński uśmiechnął się 
— Och! — odpowiedział nie bez ła

godnej ironji. — Marszalek przedewsay 
stkicm zapyta! mnie o moje zdrowie. Ra 
czyi oświadczyć, że pogoda jest pięknr: 
i że znajdujemy się w prześlicznym kra
ju... 

Była to japońszczyzna... z podręczn 
ka rozmówek. 

Bardzo tp charakterystyczne, że ja
pończyk, na uroczyści paryskiej, swoim 
rodakom i Francuzom opowiadał o Mar-
szałku Piłsudskim, jako o najważnic; 
szym widocznie momencie swego życia. 

Ale w to opowiadanie wkradły się pc 
wne niedokładności, czy to dlatego żc 
ambasadorowi japońskiemu pamięć nie. 
dopisała, czy też — co prawdopodobniej 
sze — że sprawozdawca nie dobrze jego 
słowa zrozumiał i przekręcił. 

Marszałek Piłsudski nie był w Ja 
ponji w niewoli, ale bawi! tam z własnej 
inicjatywy i w celach politycznych, a po 
byt jego trwa! krócej, niż dwa lata... 

g R A N D 

Tragiczny występ artystki. 
Wyszła na scenę zdrowa, a zesz ła — ślepa. 

11 -56 Sygnał czasu,' hejnał marjacki, komu
nikat lotniczo - meteorologiczny. 12.10—12.50 
Koncert z płyt gramofonowych. 12.50—13.00 -
Komunikaty P. W. K. 13.00 — Komunikaty 
rolniczy i meteorologiczny 14,50 Komunikaty: 
meteorologiczny l gospodarczy. 15.10 „Prze 
gląd wydawnictw periodycznych" 15.35 Komu
nikat klubu radloznawców (P. K. R. N) . 15.50 
„Kącik artystyczny L. S, G) 17,00 Odczyt p. t. 
Pierwsza polska ekspedycja naukowa do Afry
ki" wygł. p. Józef Zagórski. 17.25 Transmisja 
odczytu z Krakowa. 17.55 Koncert popołudnio
wy. 1845—18,55 Komunikatty P. W. K.. 18bs 
Rozmaitości 19.15 Odczyt p. a, „O schorzeniach 
wątroby I zapobieganiu im", dr. Emil Apefl-
baum. 19.56—20.00 Sygnał czasu. 200.—20.30 
„Walka z Molochem ulicy" 20,30 Transmisja 
koncertu z Doliny Szwajcarskiej. 

Przechodząc przez ulice 
roze rzył się uważnie unik
niesz Kalectwa i śmierci. 

Było to w jednym z teatrzyków 
paryskich na Montparnasse. Występo
wała tam najpopularniejsza obecnie 
śpiewaczka paryska, Henrietta Leblond 
która umiała sobie zdobyć przychylność 
publiczności, nie tylko miłym wyglą
dem, głosem i grą, ale też 

oryginalnymi pomysłami 
Tym razem wystąpiła jako żebracz-

ka, a okryta łachmanami, śpiewała za
pomniane piosenki ludowe, odwołując 
się do litości ludzkiej. Aby zaś podnieść 
efekt i złudzenie prawdy, panna Le
blond poprosiła kolegów, aby jej rzucali 

na scenę drobne monety, któreby ona 
podczas śpiewu zbierała. 

Podobało się to bardzo publiczności, 
a monety posypały się nietylko z za ku
lis, ale i z widowni, gdy nagle 
duża sztuka 2-susowa, to jest 10-cenłi-
mowa, upadla tak nieszczęśliwie, że u-

godziła śpiewaczkę w lewe oko. 
Pomimo strasznego bólu, p. Leblond 

dokończyła swej roli. ale zeszedłszy ze 
sceny, zemdlała za kulisami, a wezwa
ny lekarz stwierdził, że 

oko je} wypłynęło 
i że połowiczna ślepota jest nieodwołal
na. 

D z i ś i Cni n a s t ę p n y c h t 

DWA SZLAGIERY W LEDNYM PROGRAMIE 1 

I, Na)bard'iel wzruszaiący salonowo-
erotyczny sensacyjny dramat w 12 akt. 

pod tyi w 

Z A B I Ł E Ś 
Przepiękna wystawa! Silna treści 

Niebywale napięcia! 

II. Szampańska komedia, tryskająca 
werwą i humorem 

11 
Króla Cygar 

Ud początku do końca bezustanny 
śmiech na sali. 

MM 

1 E A T R Ś W I E T L N Y 

C A S I W O 
DZIŚ i DNI NASTĘPNYCHI 

]\A <~iłt-rf C h c e s a a w a n s o w a ć — 
m o l t U . m t e | p i ę k n ą żonej I 

Najmilsza i najpikantniejsza artystka komediowa 

J E N N Y J U G O 
J A K O 

N I E B I E S K A M Y S Z K A 
Esencja czarującej kobiecości, zalotnej figlarności i ko 

kieterji w szampańskiej komedji salonowej 
W głównej roli 

męskiej H A R R Y HALNI 
Wytwórnia „UFA" Początek o g. 4 30 pp 

SOrUclosIro pod dyr. L. Kantora Z 

Pocrąłek o tfodz. 4.30 oo poł. 

„Pałace" i „Czary". 

Atlantyda. 
Doskonale zrobiła dyrekcja kinoteatru „P 

lace" I „Czary", wznawiając jeden z najpleknlc-.I 
szych obrazów jakie dotychczas stworzyła X 
nu.za. Tem większą Jest Jej zasługą, ie posta
rała się o oryginał filmu w nu W C M artystycz
nym opracowaniu, „Atlantyda" jest filmem a 

, niezwykle głębokim podkładzie psycholoigc • • 
nym. 

Swym realizmem, swem na)dokładnlejszc.;; 
odzwlercladlenlem tta cudownej krainy, którą 
znają tylko bajki i legendy Wschodu, wywlerr. 

; Imponujące wrażenie na widzach, którzy zda się 
'; przeżywają wraz z bohaterami obrazu całą ak:j; 
wizystkle radości, wzruszenia, caty bezmiar n.i 
mlętności i niesamowitych wrażeń. 

Film olśniewa I oszałamia, pozostawiając na 
widzach niezatarte wspomnienia upojnych Doi 
miłosnych na Atlantydzie. 

Doskonała Ilustracja muzyczna podnosi wa
lory artystyczne filmu do najwyższych grani-

Jłresxtown)anie nedafktora 
W dniu wczorajszym aresztowany zo 

stał z polecenia prokuratora redaktor od 
powjedzialny „Łodzianina" i osadzony 
więzieniu. 

Aresztowanie nastąpiło z powodu u-
prawomocnienia się wyroku, skazujące
go redaktora Nowakowskiego na 2 ty
godnie aresztu ża artykuł, omawiający 
zabójstwo Alberta Kona. 

i Stajania o odroczenie aresztowania 
' na parę dni nie odniosły skutku, (b). 
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ZNAKOMITA 
WODA KOLDNSKA 

MA JOL A 
Tomaszów-nazowiBcki. 

Wypadki dnia. 
korespondent „Repu-Tomaszowski 

bliki" donosi; 
Podczas okręgowego święta przy

sposobienia wojskowego i wychowania 
fizycznego w Spale dnia 28 i 29 b. m. 
uruchomione będą specjalne pociągi do
datkowe między Tomaszowem a Spałą. 
Odjazd z Tomaszowa w godzinach 6.40, 
8.20, 16.25, 18.05, 19.25. Powrót do To
maszowa ze Spały 18.45, 20.05, 21.25, 
22.50. 

Kradzieże w pociągu KatowicKim 
dokonywane były przez bandę usypiaczy 

Z wasronu pociągu towarowego mię
dzy Wyknem a Tomaszowem skradzio
no 2 bele towarów wełnianych i 3 bele 
skór. Kradzież spostrzeżono na stacji Ko 
luszki. O kradzieży zawiadomiono ko-
mlsarjat policji w Tomaszowie. *• 

Związki zawodowe robotnicze w 
Tomaszowie od dłuższego czasu żabie 
gały u władz centralnych o mianowanie I c e j s ić nazwie. ( 
• I . . . _ J 1 _ T " ' - » ^ « 

Ponieważ od dłuższego czasu dokony
wano ustawicznych kradzieży w pocią
gach idących do Katowic, policja posta
nowiła dać stałą ochronę tym pociągom. 

W jednym z wagonów 
jeździł wywiadowca. 

Kradzieże ustały. Jeśli jednak zda
rzyło się tak. że wywiadowca danego 
dnia nie mógł jechać, napewno tego dnia 
wpłynął jakiś 

meldunek o kradzieży... 
Oprócz stałej ochrony pocjącu, poczę 

to zwracać baczną uwagę i na pasaże

rów. Zauważono, że pewni pasażerowie 
jeżdżą stale 

pociągiem katowickim. 
Wczoraj w nocy dokonano obławy. 

Aresztowano dwu elegantów, co do któ 
rych policja miała ustaloną opinję. 

Byli to dwaj 
znani złodzieje: 

Jan Kanclerz (Tarchomińska 7) i Alek
sander Noceń (Brzeska 11). 

Zatrzymano ich. W chwili aresztowa 
nia wyrzucili oni przez okno jakieś 

nieduże pakleciki. 

Nazwy ulic zmienione. 
Wniosek komisji ma być zatwierdzony 

przez radę miejską 
W dniu wczorajszym, pod przewodni 

ctwem p. ławnika Izdebskiego, odbyło 
się posiedzenie specjalnej komisji do 
spraw przemianowania ulic i placów o 
nieodpowiedniej względnie powtarzają 

inspektora pracy specjalnie dla Tomaszo 
wa. Jak nas informują, na przeszkodzie 
stoi brak odpowiedniego kandydata na 
to stanowisko. 

* 
W sądzie grodzkim w Tomaszowie 

odbyła się rozprawa robotników prze
ciwko fabryce Ptesch o ustawowe wy
nagrodzenie za godziny przepracowane 
nadetatowo. Sąd uwzględnił żądania ro 
botników tylko częściowo. Niezadowo
leni robotnicy apelują do Piotrkowa. 

Po przeprowadzeniu krótkiej dysku
sji, komisja postanowiła wprowadzić w 
dotychczasowej norrenklattirze ulic na
stępujące zamiany; 1) ul. ,.Bez nazwy", 
położoną pomiędzy ul. Nowym Światem 

a Tunelową nazwać — ul. Wiejslką; 2) 
ul. przy Kielma — ul. Hożą; 3) ul. Białą 
— ul. Popiela; 41 ul. Chmielną — ul. Ję
czmienną; 5) ul. Łąkową (Radogoszcz) — 
ul. Strumykową! 6) ud. Lipową (na krań
cach miasta) — ul. Jodłową; 7) ul. Dębo 
wą — ul. Świerkową; 8) ul. Engla — uli
cą Mochnackiego. 

Uchwały komisji podlegają — jak wia 
domo — zatwierdzeniu przez magistrat 
i radę miejską. 

Echa strasznej zbrodni. 
Janczak skazany na 8 lat ciężkiego więzienia 

W swoim czasie głośna była sprawa 
Dyoklecjana Janczaka, który zamordo
wał swą żonę. 

Mieszkańcy jednego z domów przy 
ul. Radwańskiej zbudzeni zostali strasz-
nemi krzykami, a gdy weszli do pokoju, 

wca r.b. wypłacono zasiłku ustawowego S!™??™*0 ^ J , a , ! c z f k ó w - ? a s t a l i 

J . p ' 8 ° j KO stojącego w koszuli i okrwawionego 
- 1 • . . . L . „ Ł . . A . . 

KONSTANTYNÓW. 
—o— 

Wydarzenia dnia. 
Za okres tygodniowy od 3 do 9 czer-

w miejscowej instytucji zastępczej Fun
duszu Bez-obocia 425ó zł. 75 gr. 265 oso
bom, na ogólną ilość 614 zarejestrowa
nych bezrobotnych 

* 

na środku pokoju, a żona jeco w kałuży 
krwi leżała na łóżku. 

Janczak oświadczył, że żona che ąła 
go zabić, a następnie sama sobie podcię

ła brzytwą gardło. 
Tvmczascm przed śmiercią Jancza-

kowa zeznała, że mąż, na tle zazdrości 
widocznie, postanowił ją zabić, gdyż w 
nocy począł ją pieścić i w trakcie pocą* 
łunków poderżnął jej gardło brzytwą. 

Sąd okręgowy po zbadaniu świad
ków skazał Janczaka na 15 lat więzienia 
a wczoraj sąd ape'acyjny karę te zmniej 
szył do 8 lat ciężkiego wiezienia, uzna
j e że Janczak czyn swój popełnił w sza
le zazdrości, (b). 

W dniu wczorajszym został zakoń
czony rok szkolny na wieczorowych kur 
sach dokształcających dJa dorosłych, u-
trzymywanych i prowadzonych prze* 
miejscowy Magistrat. 

Nowe maturzystki. 
Matura w gimnazjum żeńskiem Eug. 

Jaszuńskiej - Zeligmanowej w Łodzi od 
była się w dniach 6, 7 i 10 czerwca r. b. 
pod przewodnictwem dyrektorki gimua 
zjum państwowego im. E. Szczanieckicj 
dr. Romany Pachuckiej. 

Świadectwo dojrzałości otrzymały 
następujące abiturjcntki: Bruska Żenla, 
Cygler Tauba. Czarnolewska Anna, 
fioldberg Anna. Halpcrn Liba. Hanower 
Pola, Kijak Fela. Kozłowska Dwojra. Li 
berman Bluma, Osełka Gustawa. Po
znańska Runią, Sclc Pola, Selc Etka, 
Wajn Bluma 1 Zazula Elza. 

/mmwamLXII H n n n ^ N I 

Diii i dni następny*?!! 

Pakieciki te zawierały papierosy, na 
sycone preparatami usypiającemi, oraz 
watę z odczynnikami chemicznemi, któ
ra złodzieje kładli do ustników papiero
sów i do nosa, żeby zabezpieczyć sic 
przed działalnością narkotyku. 

Podczas rewizji w mieszkaniu aresz
towanych opryszków znaleziono 

walizy, pochodzące z kradzieży. 
Walizy te są własnością doktorowe; 

Zabłudowskiej, Dory Last z Ostrowja i 
jakiegoś wojskowego. 

Złodzieje mieli przy sobie klucze ko
lejowe, łomy i 

precyzyjne wytrychy 
służące do otwierania walizek. 

Po aresztowania Kanclerza i Nocenia, 
zaszedł wypadek, nie pozbawiony ko
mizmu. Do policjanta podszedł jakiś bro 
daty kupiec i podając czapkę, odezwał 
się: 

— Nazywam się Dorek Ryba. miesz
kam w Pilawie. Tę czapkę to ia 

zerwałem z głowy 
temu złodziejowi. 

I wskazał na Nocenia, który istotnie 
był bez czapki. 

— A co panu ukradli? — spytała po
licja. 

— Tego to ja nie powiem — odpa 
ktiniec. 

Po dłuższych dopiero naleganiach i 
Ryba wyznał, że i on nie był bardzo w 
porządku, wiózł bowiem 

worek przemyconego tytoniu. 
Tvtoń ten właśnie ukradli mu dwaj za
trzymani złodzieje i wyrzucili oknem. 

iiódika straż 
jedzie na pokazy do Poznania. 

W dniu wczorajszym rozpoczął się w 
Poznaniu zjazd straży ogniowych Pol
ski, Czechosłowacji, Bułgarii, Jugosła
wii i t. d. 

Jutro odbędą się na wystawie pow
szechnej pokazy straży ogniowych w 
których weźmie udział łódzki oddzjaJ 
straży pod komendą p. Brzozowskiego 
i pokaże ćwiczenia jakie dokonał na mk 
dzynarodowym turnieju w Turynie 
gdzie uzyskał pierwszą nagrodę. 

Drużyna łódzka rozegra również par 
tję w hydroball, w której to jrrze odnio
sła również sukces w Turynie. 

Na czele delegacji łódzkie! straży : 

' grona naczelników oddziałów wvieżdż;, 
prezes straży Jarzębowski, (b). 

Rekord wdzięku — Miłości 
w musującej s?amt ańskim 

wesułej komedji p. 

—r Pikanterji 
dowci. e.n 
t. 

W gimnazjum żeńskiem Adelj Skrzyp-
' wskiej otrzymały matury następują-

nczenice: 
Bibrowska Mela, Bibrowska Lunia, 
becka Irena. Fuksówna Helena. Gi-

tisówna Szela. Glasówna Helena. Kaha-
nÓwna Irena, Llmonówna Helena, Lu-

rnikówna Lena, Lassmanówna Dora, 
i^oszkowicz Teresa, Michalska Irena, 
Fatecka Marja. Potokówna Janina. Rot 
kielówna Tola, Szczuciner Bluma. Zają-
cowa Sala, Zonenberżanka Irena - Zo-
f ja. , 
m j u r j i r T r a a n n r j L ^ ^ 

Dr. wied. 
I. POLAK 
STAFTL. (astma, OOKTIYWKA. aitretjzi 

powrócił 
ul. 6-30 Sierpnia 22 

fr. I p i ę t r o . 
T A L 64-2Ł przyjmuje od 5 do 8-ej. 

N I E Z N O Ś N A 
F I F I 

Przygody młodej d ikuski 
Nieznośna Filipinka udaje, mężatkę 
Z brzyduej poczwarki, piękny motyl 
Który z panów jest moim mężem. 

Nałczarownlaltza ulubienica Łodzi 

Colleen Noore. 
Ilustracja muzyczna pod kier. P. Mucmana 

Początek o godz. 1 30 po połudn u. 

Od 1.30 - 3-ej 33 35? 50 gr. 1 1 zt. 

Niespodzianki gazowni 
wywołują narzekania konsu

mentów. 
W ubiegłym tygodniu pisaliśmy i 

pracach wszczętych obecnie przez ga 
zownię na terenie ulicy Piotrkowskiej, 
po stwierdzeniu, iż wiele rur nic nada
je się już do użytku, zamienia je na no 

i wc. rozkopując chodniki na dość znacz
nych odcinkach ulicy. 

I W związku z wszczętemi pracami. 
] gazownia co kilka dni pozbawia po
szczególne domy dopływu gazu, co w^ 
wołuje znów skargi mieszkańców ulicy 
Piotrkowskiej. 

| Lokatorzy domów na tym odcinku 
nie zostali uprzedzeni, kiedy zostaną po 
zbawieni gazu i niespodzianie, często
kroć wieczorem, dowiadują się, iż nU 
mogą korzystać z maszynek i lamp, i 
nie zdążą już się zaopatrzeć w naftę lub 
świece. 

I Czy gazownia nie mogłaby w dro
dze ogłoszeń uprzedzać swych konsu
mentów o tego rodzaju zarządzeniach? 

! Sprawa przedstawiałaby się wówczas 
(bardzo prosto. Konsumenci wiedzieliby 
w jakich dnjach będą pozbawieni dopły 

• wu gazu i że będą zmuszeni korzystać i 
innego oświetlenia i ustałyby przykre 
niespodzianki i utyskiwania. 
^ • • • • • • • • • • • • • m o a r x i a a t j rrojm -J 

Zgłaszajcie się na cztonKów 
Koła Opiekunów przy Sądzie dla 
nieletnich w Łodzi. Pracą ideowa, 
bez żadnych zobowiązań mater
ialnych! 
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W dniu 11 b. m. nagle rozstał się z tym światem po długich cier
pieniach mój ukochany mąż, nasz troskliwy, dobry ojciec syn, brat i 
szwagier ' J 

E d w a r d H e r b i i 
właściciel majątku Kieder-Alf-Ellgufh (Śląsk), 

w wieku lat 43. 

W imieniu stroskanej rodziny pogrążona w głębokim smutku 

z Grohmanfiw E L U H E R B S T O M 
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 czerwca, o godz. 3 z domu 

żałoby w Nieder-Alt-Ellguth. 

Niezwykła przygoda milionera 
Hrabia R. przegrał wszystko na wyścigach 

i otrzymał od magistratu pożyczkę 
na bi let 3 klasy* 

Dnia 28.V. 

Z Warszawy donoszą. 
Na stację opieki społecznej przy ul. 

Jasnej zgłosił się przed kilkoma dniami 
•tarszy pan, wytwornie ubrany 

i poprosił o rozmowę z kierownikiem 
stacji. 

Niezwłocznie wprowadzono go rjo ga 
binetu. 

— Nie spodziewa się pan nawet w 
iakiej sprawie przychodzę — zaczął roz
mowę wytworny jegomość zapalając dro 
'4ic cygaro. 

— Jestem hrabia R... 
Tu wymienił popularne, zwłaszcza w 

Wielkopolsce, nazwisko arystokratycz
ne. 

— Przybywam do pana w sprawie 
wprost nieprawdopodobnej. Chciałem 
łrosić pana 

o krótką pożyczkę z kasy opieki społe
czne] na podróż do domu — do mego ma 

jątku w X. 
Kierownik stacji zaniemówił ze zdzi

wienia. Wodził tylko oczami to po pięk
nej, rasowej twarzy hr. R., to znów po je 
40 rękach, na których błyszczały wspa
niale pierścienie. 

— Dziwi pana zapewnie moja wizyta, 
ale z panem będę szczery. Przyjechałem 
do Warszawy przed tygodniem. Poszed
łem na 

wyścigi konne. 
Hazard zwykle mnie ponosi. Więc też 
postawiłem co miałem... 

Postawiłem źle. Zosłałem bez grosza. 
Nie martwiłem się tem zbytnio, mam 

bowiem w Warszawie wielu przyjaciół. 
— I da pan wiarę, żadnego z nich nie 

zastałem w Warszawie. 
— Książeczki czekowej zapomnia

łem wziąć. Mógłbym wprawdzie zasta
wić któryś z swych klejnotów, ale nigdy 
w życiu tego nie robiłem... i nie chciał
bym. 

— Pożyczkę natomiast 
tylko przyjadę do domu. 

Pan kierownik stacji 
nie odmówił 

pożyczki br. R. Ale ustawy są jednakie 
dla wszystkich: 
hrabia R.. pan na tysiącach hektarów 
ziemi, znany miljoner dostał tylko na bi-, 

let 3 klasy 
i właśnie 3 klasą pojechał do domu. 

Turniej atletów w cyrku. 
Wczorajszy wieczór rozpoczął się 

walką 
Koehlera (Niemcy)—z Krausem (Luxem-

burg). 
Potężny njemiec nic nie mógł wskó

rać w ciągu 20 minut z meprzebierają-
cym w środkach Krausem. Nierozstrzyg 
nięta. 
Bryła (G. Śląsk) — Pogrzebu (Pomorze) 

Przygniatająca przewaga górnoślą-
zaka. W 2 min. przednim pasem zwycię
ża Bryla. 

Decydująca walka odwetowa: 
Weis (Budapeszt) — Stibor (Chorwacja). 

Sympatyczny chorwat sw'o.ia nadludz 
ką siłą budzi ogólny podziw. W 14 min. 
po spokojnej walce zwycięża bocznym 
pasem Stibor, gorąco oklaskiwany przez 
publiczność. 

Decydująca: 
Kornatz (Prusy) —Śpiewaczek (Czechy) 
budzi entuzjazm na galerii. Obaj nie 
szczędzą sobie razów. W 25 min. para
dą z tylnego pasa zwycięża lepszy Kor
natz. 

W dniu dzisiejszym waża sję losy 
Szłekkera i Stjbora. którzy staia do de-
cydiiincej rozgrywki o palmo pierwszeń

s t w a . Pczatem walczą Weis — Szczer-
zwrócę jakobiński, Kraus - Waluszewski i Petro-

I w»c/, Koehlet. 

r. b. zmarła w Otwocku po długotrwałej chorobie była 
nauczycielka gimnastyki rytmicznej w haszem gimnazjum 

b. p. Eugenia Rozenihalówna 
W Zmarłej straciliśmy dzielną i utalentowaną nauczycielkę, szczerą 

przyjaciółkę młod/Jeży. 
Pamięć o Niej pozostanie na długo w sercach naszych. 

Dyrekcja i uczenlce gimnazjum 
E. Ja«zuńsktei-Zel gmanowei. 

•RaHHHBH^BHBHHHHBHHBHHHBHH 

Depresja w trykociarstwie. 
Fabrykanci zredukowali kredyty i zmniej

szyli produkcję. 
Sytuacja w przemyśle trykotażowym 

nieomal nie różni się od sytuacji w in
nych gałęziach przemysłu. Sezon letni, 
który się już skończył, był słaby. Ze 
względu na protesty, przemysłowcy są 
bardzo powściągliwi w udzielaniu kredy 
tów i zmniejszyli kredyt stałym odbior
com o 50 proc. Pokrycie przyjmowane 
bywa obecnie jedynie od pierwszorzęd
nej klijenteli. Dotychczas przyjmowano 
welfsle długoterminowe do 9 mies. W 
chwili obecnej w myśl postanowień zwią 
zku przemysłu dzianego będą przyjmo
wane, jako pokrycie weksle nie przekra
czające 150 dni od daty faktury. 

W sezonie letnim popytem cieszyły 

się kostjumy kąpielowe, sportowe 1 re
formy. Większe nadzieje przywiązywane 
są do sezonu zimowego, który rozpoczy-

' nu się w drugiej połowie bieżącego mie-
' siąca. 

W przemyśle dzianym z ogólnej rocz 
nej produkcji 25 proc. przypada na wy
roby letnie, pozostałe zaś 75 proc. na 
wyroby zimowe. Dlatego właśnie punkt 
ciężkości w przemyśle dzianym leży w 
iczonie zimowym. 

Bez opieki. 
3-letnia Sura Jakubowiczówna, pozostawio

na bez żadnej opieki w mieszkaniu, przy ulicy 
Łagiewnickiej 15, spadla z okna trzeciego pię
tra na bruk uliczny. Dziewczyna doznała cięż
kich uszkodzeń cielesnych. 

Pogotowie w groźnym stanie przewiozło ją 
do szpitala Anny-Marjl. 

Identycznemu wypadkowi uległ 3-letnj Merf 

dc! Matach (Zgierska 84) Chtopczyna spadała-
;. wysokości pierwszego piętra, doznał nieo 
lżejszych obrażeń. Wezwano don również no 
notowif. 

Poparzenie. 
W dniu wczorajszym w mieszkaniu przy ul 

Zielonej 1 (Batuty) zostały ciężko popaTzont 
gorąca woda KMetnia Serafina i 7-letnia Ann« 
Gomulakówme. Wezwane pogotowie udzieliło 
im pomocy lekarskiej. Policja dotychczas nie 
ustaliła przyczyny i okoliczności wypadku. 

Upadek m drabina 
Wczoraj po południu na terenie posesji przy 

ulicy Piotrkowskiej 16, spadt z drabiny ze zna
cznej wysokości cieśla Krazm Szynkowski, za
mieszkały przy ulicy Kalenl- ->•-*. 13. 

Doznał on ciężkich potli. Pogotowie P>-
.udzieleniu pierwsze! pomocy przewiozło go do 
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Sytuacja iinansowa w Niemczech. Odroczenie wypłat. 

Dzieje finansów publicznych niemiec
kich od czasu zrównoważenia waluty sa 
nadwyraz pouczające. 

Okres, który bezpośrednio nastąpił po 
(e] stabilizacji byt, jak wiadomo, okre
sem świetności skarbu Rzeszy. Wzra
stały intensywnie wydatki 1 dochody. 
Rząd miał wrażenie, że może bez obaw 
Powiększać budżety. Minister skarbu 
rozporządzał wlelk]cml rezerwami. Spo
sób fruktyflkowania tych rezerw był 
kłopotliwem zagadnieniem dla ekonomi
stów niemieckich. 

W notesiku businessmana. 
Jtódi. 1 4 c c e t w c a 

KREDYT B. G K. w wysokości 150 tysięcy 
dolaTÓw .miał być wyasygnowany na cele pol
skiej kolonizacji w Peru. — Szlo tu o koloniza
cje terenów dziewiczych na obszarze koncesyj
nym uzyskanym od rządu peruwiańskiego nad 
rzeką Ucaval| przez p. Warchołowskiego. — Wo 
bec rezygnacji B G. K. wyzyskania koncesji, 
Podejmie sie zawiązania ad noc spółdzielnia osa
dnicza, której dyrektorem został p. Warcho-
łowski. 

DEPRESJA. Istniejąca na rynku zbożowym o 
formie wprost katastrofalnej ustępuje. Ceny ży
ta w ostatnich dniach zdrożały o 6 do 8 złotych 
aa kwintalu. 

O KONCESJACH MONOPOLOWYCH osóh 
nienaleiacych do kategorii nleuprzywllejow*-
nych wydane zostało zarządzenie ministerstwo 
skarbu. Nakazane przez ustawę odebranie kon
cesji tym osobom zostało odroczone do końca 
bieżącego roku. 

ZASADNICZY WYROK DLA KOMISANTÓW 
zapadł w tych dniach w sądzie okręgowym w 
Warszawie. Jeden z warszawskich urzędów 
skarbowych wymierzył grzywnę kupcowi, któ
ry za patentem II kategorji prowadził interes 
komisowy oraz na własny rachunek. Sąd grodz
ki uniewinnił oskarżonego kupca, a sąd okręgo
wy wyrok zatwierdził. 

„MOSCICE" uruchomione będą z wiosną 
przyszłego roku. Zakłady te mają powierzchni 
6 milj. metrów kwadr. Koszt budowy — 8 mil
ionów dolarów. Produkcja Moście wyniesie lOo 
tys. ton nawozów; wobec tego, że import zt. 
szloroczny nawozów wynosił 92 tys. torr, — na 
loży spodziewać się, Iż w r. 193o będziemy Ju» 
w tej dziedzinie samowystarczalni. 

13 PROCENT PODWYŻKI otrzymali robot
nicy budowlani na Górnym śląsku na zasadza 
orzeczenia komisji pojednawczej w Katowlcah. 
zdania wysunięte przez robotników były zna-
ezr.ie wyższe. 

PODATEK DOCHODOWY według obliczeń 
doradcy Dewey'a opłaca w Polsce około 1 mil
iona osób. Na 30 miljonów ludności jest to cy
fra niewielka! 

BANK POLSKI PRZYPOMINA, żc wycofane 
z obiegu bilety bankowe 10 — 20 i 50 złotowe 
- datą 28 lutego 1929 r i 15 lipca 1924 r. tracą 
wszelką wartość pieniężną z dniem 31 lipca 1929 
r. Wymianę wspomnianych biletów uskutecznia 
wyłącznie centrala Banku Polskiego w Warsza
wie do dn 31 lipca b. r. 

30.000 KUR żywych przywiezionych będzie do 
Polski z Rosji na poczet przyznanego sowietom 
kontyngentu 

MIĘDZYNARODOWA KOMUNIKACJA bez
pośrednia między Anglją a Polską urządzona bę
dzie przez Niemcy przez Brugge . sur - Mor. 
Konferencja specjalna w Berlinie ma ustalić spo
soby dostarczania wagonów towarowych przez 
zarząd kolejowy niemiecki dla tej komunikacji. 

W POZNANIU odbędzie się zjazd dyrekto
rów fabryk monopolu tytoniowego, rozmaitych 
państw, a m in. Polski, Jugosławji, Turcji, An
glji, Francji 1 t. d. 

Zjazd zajmie się problemem właściwych me
tod eksploatacji monopolów. 

W NAJBLIŻSZYCH DNIACH — jak twierdzą 
poinformowani ma się ukazać rozporządzenie o 
zniesieniu ograniczeń przemiału pszenicy. Wsku
tek tego, ministerstwo spraw wewn. zwróciło się 
do wojewodów, aby wydali władzom powiato
wym zarządzenie zaniechania dokonywania kon
troli przemiału mąki pszennej. 

Uchylenie ograniczeń wywołane jest nadmia
rem zbóż chlebowych w Łraju. 

W SPRAWIE POJĘCIA „HURTU" w sensie 
ustawy o podatku obrotowym złożyła ministro
wi skarbu memorjał izba przemysłowo - hadlo-
wa warszawska Memorjał domaga się libcralnlej-
szej interpretacji pojęcia „hurtu" zgodnie z o-
rzecznictwem Najwyższego Trybunału Admini
stracyjnego. — 

STAN ZASIEWÓW przedstawiał się na dzień 
5 czerwca w stopniach kwalifikacyjnych nastę
pująco (w nawiasie cyfry z końca maja r. b.): 
pszenica ozima 3,6 (3,3), żyto ozime 3,5 (3.4), ję
czmień ozimy 3.1 (3.0), pszenica jara 3,3 (3.2), 
jęczmień jary 3,5 (3:4), owies 3 * (3.3), ziemniaki 
3,2, — buraki cukrowe 32. 

Rozmach budżetowy przetrwał j, jak 
zwykle się to dzieje, wyprzedził tempo 
wzrostu dochodów. Ostrzeżenia zarów
no rozsądnej opinji niemieckiej i cudzo
ziemskiego doradcy zostały nlewyslu-
chane. Nie będziemy powtarzać tego, 
co niedawno pfsal śmy o obecnej, zna
nej powszechnie sytuacji skarbu nie
mieckiego. Wystarczy powiedzieć, że 
rezerwy nikogo już nie niepokoją, bo 
ich niema; natomiast skarb żyje z dnia 
na dzień j zagrożony jest deficytem, dla 
którego nic widać pokrycia. 

Wiadomo, że rząd otrzymał upoważ
nienie do rozpisania pożyczki pół-miliar-
dowej. Rozpisał narazie na 300 miljo
nów. Przedłużył w ostatniej chwili ter
min subskrypcji poprzez date podpisa
nia opinji komitetu Younga, aby powięk
szyć do sjebie zaufanie. Zablokował ry
nek emisyjny niemiecki, uniemożliwia
jąc konkurencję innym związkom pu
blicznym oraz przedsiębiorstwom pry
w a t n i . 

Wczoraj stał się wiadomy wynik tej 
operacji. Zapisy wyniosły 177 miljonów 
marek. Z tego natychmiast płatne jest 
ledwie 40 "rocent, a reszta tylko stop
niowo. Skarb otrzyma wiec obecnie ire-
wiele ponad 70 miljonów marek. Nie do
stanie nawet tego gotówka, bo więk
szość subskrybentów skorzystała z przv 
znanej sobie możności I poważną część 

kwot" nodplsanej zadeklarowała w obli
gacjach dawnych emisji. 

Słowem — fiasco! 
Rząd pożyczył sobie zgóry na poczet 

tej pożyczki krótkoterminowo w ban
kach prywatnych 150 milionów. Nie tyl
ko ich nie odda, ale stanie niebawem w 
obliczu niemożności pokrycia najnie-
zbędniejszych dziennych wydatków. 

Zatrzymaliśmy się dłużel nad przy
kładem niemieckim, ponieważ z niego 
łatwo wyprowadzić wnioski bardziej 
ogólne. 

Nasz skarb — na szczęście — nie jest 
j c - S 7 F Z O zagrożony deficytem. 

Rok '."28 d?ł nadwyżki budżetowej 
okrągło 200 miljonów złotych. Na dzień 
1 kwietnia bieżącego roku w kasach 
skarbowych, w P.K.O.. w Banku Pol
skim rząd dysponował kwota pokaźną 
83 r 'r-'" nów złotych. 

W roku 1928 rezerwy i nadwyżki 
skarbowe niepokoiły jeszcze ludzi w 
Polsce i wiele pisano o ich nadmlerno-
ścl. Dzls'aj o tem nikt już nie pisze, po
nieważ tempo ich wzrastsnla iest mniej
sze od tempa rozrostu budżetu. Wsku
tek tegoich siła potencjalna w obronie 
skarbu sie zmnleisza. 

Należałoby wiec zawczasu pomyśleć 
o zmienności sytuacji finansowej. bv 
un-knąć wszelkich możliwych kompH 
kr r" a. 

Zamach na autonomię izby. 
Szkodliwa uchwała przypadkowej większo

ści na wczorajszem posiedzeniu komisji 
statutowej. 

W wydziale handlowym Sądu Okręgowego 
w Łodzi rozważano w dniu wczorajszym poda
nie o odroczenie wypłat firmie „H. Benke i A. 
Zachariasz", fabryka wyrobów trykotażowych 
przy ul. Gdańskiej 91, Na sesji pełnomocnik pe
tentów, adw. Askanas prosił p pozostawienie 
podania bez rozpoznania, wycofując jednocze
śnie podanie firmy o udzielenie jej odroczenra 
wypłat, tak że firma „H. Benke I A. Zacharjasz1" 
zmuszona będzie nadal uiszczać swe zobowiążą 
nia. 

» * 
W sprawie upadłości firmy Juljan Slegę'., 

sprzedaż konfekcji damskiej i manufaktury z 
siedziba przy ulicy Moniuszki 3, ogłoszonej w 
dniu 31 ma.ia>r. b. sąd mianował syndykami tym 
czadowymi adw. Stanisława Strornajera [ Jcup 
ca Szymona Szpicberga. • *» 

W dniu 25 maja r. b. sąd ogłosił upadłość 
Walentemu Ziomkowi, prowadzącemu handel 

obuwiem przy ul. Rzgowskiej 20. Ostatnio upa
dły wniósł prośbę o udzielenie mu glejtu. Po
nieważ z oświadczenia kuratora okazało sre, 
Że upadły bynajmniej towaru nie ukrywał, ja* 
to twierdzili wierzyciele, Sąd udzieli! mu glejtu 
na dwa miesiące. 

I * I 

W sprawie upadłości Szymona Rozcmfelda 
prowadzącego handel gotówemj ubraniami w 
Poddębicach, sąd na żądanie wierzycieli ogło
si! upadłość i nakazał upadłego osadziś w are
szcie. Obecnie za zgoda wierzycieli sąd udzie
lił upadłemu glejtu na 3 miesiące. 

Przypuszczać zatem należy, że upadły za
spokoi! wierzycieli. 

• * 
Szmul - Symcha i Hersz Zylberbergowie. 

handlujący mąką w Łodzi przy ulicy Zakątne/ 
19. których sąd poleci! osadzić w areszcie dla 
dłużników, wnieśli powtórnie o udzielenie Uu 
glejtu, Sąd i tym razem do prośby upadłych 
się nie przychylił. 

I » . 

W sprawie upadłości Juljana Ratnera, wła
ściciela firmy „Spedpol", sąd zwolnił z obo
wiązków kuratora adw Alfreda Fogla, mianując 
na tegoż miejsce adw. Rafała Kempnera. 

W dniu wczorajszym odbyto się po
siedzenie komisji regulaminowej izby 
przemysłowo-handlowej pod przewod
nictwem dr. M. Barciński .go. 

Obecni byli 4 przedstawiciele handlu 
oraz 3 przedstawiciele przemysłu łącz
nie z przewodniczącym. 

Przewodniczący w głosowaniu udzja 
tu nje brat. Drugą część statutu refero
wał p. Mieczysław Herz, proponując 
przyjęcie statutu w brzmieniu dotych-
czasowem. 

Dr. Bornet imieniem przemysłu pro
ponował zmianę paragrafu zastrzegają
cego ministrowi' przemysłu i handlu 
wpływ przy usuwanju dyrektora. Jedna
kowoż przypadkowa większość komisji, 
wytworzona wskutek nieobecności 2-ch 
radców przemysłu, a mianowicie p. 
Gllcksmana i Ljbracha wypowiedziała 
sję za statutem w brzmieniu proponowa-
nem. 

DR. BORNET ZŁOŻYŁ VOTUM 
MNIEJSZOŚCI PRZECIWKO PROJEK 
TOWI. TRZEWODNICZĄCY KOMISJI 
DR. BARCIŃSKI ZŁOŻYŁ PRZEWÓD 
NICTWO, BY MÓC NA PLENUM IZBY 
WYSTĘPOWAĆ PRZECIWKO STA 
TUTÓWI W BRZMIENIU UCHWALO-
NEM PRZEZ KOMISJE. 

Pozatem poczyniono w statucie sze 
reg drobnych zmian. Między innemi 
zmieniono punkt zastrzegający dyrekto
rów] prawo przedkładania prezydjum 

wniosku o mianowaniu wjeedyrekto 
rów. T ! ' " ' " 

Komisja zmieniła odnośny punkt w 
ten sposób, iż prezydjum izby może za
żądać od dyrektora przedłożenia wnio
sku o zamianowanie wicedyrektorów. 
Tem samem konieczność inicjatywy ze 
strony dyrektora została wyelimino
wana. 

GIEŁDY. 
DOLAR SŁABIEJ. 

Notowania papierów wartościowych 
na rynku prywatnym oraz tranzakcje — 
bez zmian. 

Dolary 8,88 płacą — 8,89 żądają. Po 
daż znacznie przewyższa zapotrzebowa
nie. 

Wczorajsza uchwała komisji statuto
wej wywoła niewątpliwie bardzo oży
wioną dyskusję na plenum izby. Przy
padkowa większość, jaka wytworzyła 
sję wskutek nieobecności dwuch radców 
z przemysłu działała widocznie pod psy
chozą całej dyskusji w sprawie pozosta
nia p. Bajora na stanowisku dyrektora 
Izby. Wyświadczyła jednocześnie ntedź 
wledzią przysługę samej instytucji; gdyż 
formułka, przyznająca jedynie ministro
wi przemysłu i handlu możności usuwa
nia dyrektora stoj w jaskrawej sprzecz
ności z najbardziej istotnem pojęciem au
tonomii izby. 

NIEWĄTPLIWIE PLENUM NIE PO 
DZIELI OPINJI WIĘKSZOŚCI KOMI
SJI, STOJĄC NA SŁUSZNEM STANO
WISKU KONIECZNOŚCI OBRONY 
NIEZAWISŁOŚCI NAJWAŻNIEJSZEJ 
REPREZENTACJI GOSPODARCZEJ 
NASZEGO OKRĘGU WŁÓKIENNICZE 
GO. -

CZYTAJCIE 
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Ostrzeżen ie , 
Niniejszym ostrzegam t>. T. Konsumentów ,,FLITU", że takowy 

sprzedawany jest jedynie w oryginalnem opakowaniu 
oplombowana żółto-czarna blaszanka. 

Produkt natomiast, jaki niektórzy kupcy sprzedają NA WAGĘ 
FLITEM NIE JEST i za skuteczność jego firma nasza żadnej odpowie
dzialności nie przyjmuje. 

Standard Nobel w Pog$&2, S . A . 
Wydęta* o r o d u k t ó w s p e c nlnycrt. 

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 
z dnia 13-go czerwca 1929 roku. 

GOTÓWKA. 
Gotówka — 

CZEKI 
Holandia 358.14, Londyn 43.23 i pół, No\v\\ 

Jork 8.90, Paryż 34.86, Praga 26.38 i pól, Szwaj 
car ja 17156 i pół, Wiedeń 125.23, Włochy 46.b7 
Berlin 212.56 

AKCJE. 
Bank Polski 167.—, Bank Zarobkowy 78.50 

Kijcwski 96.—, Lilpop 29.—, Modrzejów 23.-
23.50, Parowozy 21.—, 23.— Starachowice 25.-
26.—. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNI 
Pożyczka inwestycyjna 104.—, 103.75, dol<<-

rówka 72.50, 72.75, 5 proc. konwersyjna 67.-
5 proc. konwersyjna kol. 59.—, dolarowa 83.50, 
pożyczka stabilizacyjna 92.—, kolejowa 102.50, 
8 proc. Banku Gospodarstwa Krajowego 94.— 
7 proc. Banku Gospodarstwa Kijowego 83 2b. 
4 i pó! procentowe listy zastawne ziemskie zl. 
47.50. 8 proc. m. Warszawy z!. 65 25, 8 proc. n, 
Częstochowy 55..—, 56.—, 55 50, 9 proc. m. Łn 
dzi 59.25, 10 proc. m. Siedlec 66.75. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Liverpool, 12 czerwca. Bawełna amerykan 

ska, zamknięcie: styczeń 9.87, luty 9 87, marzec 
9.97, kwiecień 9.92, maj 9.93, cezrwiec 9.92, li
piec 9.92, sierpień 9 92, wrzesień 9.91, paździer
nik 9.87 listopad 9.86. grudzień 9.86, loco 10.14 

Liverpool. 12 czerw.ca. Bawełna egipska, zam 
knięcie: styczeń 16.65, marzec 16.77, maj 16.87 
lipiec 16.15, październik 16.38, listopad 16.35. 

Aleksandria 12 czerwca. Bawełna egipski.. 
• zamkniecie; SaceMarldis: styczeń 33.80, marze. 
I34.I6. lipiec 33 02, listopad 33.42. Ashmouni: lv 
i ty 22.3S, czerwiec 2095, sierpień 21.03, paździer
nik 21.55, grudzień 22.03 

Nowy Jork, 12 czerwca. Bawełna amerykań
s k a : Otwarcie: lipiec 1851 — 18.4-1, paździęrnln 

18.63. Środek I (w nawiasach środek II):'lipiec 
1S.41-18.42 (18.57-18.58), październik 18 5 9 . 
Zamknięcie: ' czerwiec 18.41, lipiec 18.56—1859, 
sierpień 18.62. wrzesień 18.6S. październik 18.7* 
listopad 18.S8, grudzień 1891—18.92, (kontrakty 
południowe), loco 18.95. 

Nawy Orleans. 12 czerwca. Bawełna amers-
kaii.ka. zamknięcie; styczeń 18.82, marzec 18.94 

.lipiec 187o. październik 18.65-16.67, grudzień 
1 lo.79. loco 1G.95. 
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Arcybiskup angielski 
1929 ± £ Nr. 161 

który... sam siebie mianował preig 
dentem minisirów. 

Arcybiskup Canterbury, dostojnik o-
ficjalnego kościoła w Anglji, przemawia
jąc do chłopów jednej ze szkół londyń
skich, wspomniał o ich marzeniach, na 
temat przyszłej karjery i o wyobraźni, 
która łm pozwalała te marzenia przeży
wać. 

— Kiedy spoglądam wstecz na moje 
dzieciństwo — mówił arcybiskup — lu
bię przypominać sobie jak to ja kolejno 
byłem maszynistą kolejowym, maryna
rzem, aktorem, szczególnie długo i z 
wlelkiem zamiłowaniem konduktorem 
tramwajowym, a przez cztery lata an
gielskim ministrem spraw zagranicznych 
i prezydentem ministrów. 

„Nie potrzebowałem przytem trosz
czyć się' o zyskanie większości przy wy
borach, nie potrzeba było wzywać mnie 
do Windsoru, bo ja sam siebie mianowa
łem. Zbędne było dla mnie przechodze
nie przez te wszystkie kłopoty, które o-
becnie muszą trapić naszego nowego 
premjera przy układaniu gabinetu, bo 
ja sam tworzyłem listę mojego minister

stwa z zupełnem zadowoleniem i wielką 
korzyścią dla kraju. 

„A jednak mój rząd miał wielkie tro
ski podczas wojny rosyjsko - tureckiej i 
kiedy dzisiaj przeglądam noty, jakie wó
wczas mój rząd wydawał i mowy, które 
wygłaszałem w moim własnym pokoju, 
przychodzę do przekonania, żem kiero
wał wtenczas losami mojego kraju z 
prawdziwie doskonałą mądrością. Oto 
to samo powodzenie przyświecało nowe
mu naszemu premjerowi i jego gabineto
wi"... 

Naturalnie ta wesoła, jednak równo
cześnie rzewna, przemowa wywołała en
tuzjastyczną wesołość śród dzieci, a o-
klaski starszych i znalazła swoje hono
rowe miejsce w dziennikach. 

crsrjDDDaan 
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„Siół marszałków" 
Pamlqlka napoBeońsha prieiiła 

w rece anglików za sumę400.000 fr. 
W tych dniach sprzedano w Paryżu 

drogą publicznej licytacji słynny napo
leoński „Stół marszałków" za cenę 
400 tysięcy franków. Za tę kolosalną su
mę nabył go słynny londyński antykwar 
iusz Duveen, przelicytowując o 50 tysię
cy kustosza muzeum w Malraaisen J. 
Bourguignon'a, który posiadał upoważ
nienie do zapłacenia za tę cenną napo. 
leonską pamiętkę sumy, n:e przekracza
jącej 350 tysięcy franków. 

Słynny ten stół został wykon my w 
roku 1806 w fabryce porcelany w Sev-
res na zamówienie Napoleona i na pa-
miątkę bitwy pod Austerlitz. Jest on ca 
ły wykonany z bronzu i porcelany pod
ług rysunków Perciera, malatury zaś są 
pendzla Isabey'a. 

Po środku porcelanowego blatu znaj
duje się portret Napoleona siedzącego 
na tronie w płaszczu król. Postać cesa
rza okazała wokół zaś szereg portretów 
jego marsz.: Berthier, Murat, Augereau, 
Soult, Mortier, Davont, Marmont, Cau-
laincourt, Duroc, Bcssieres, Ney, Lanncb 
i Bernadotte. 

Niżej umieszczone są sceny z przeżyć 
sławnego wodza. Noga stołu jest przyoz
dobiona pięcioma alegoryczmemd posta
ciami z bronzu, wyobrażającemi wojnę, 
zwycięstwo, obfitość, sławę i historje. 

„Stół marszałków" znajdował się az 
do chwili upadku Napoleona w Tuilleries 

Kii ISZ« 
do REKLAM GAZETOWYCH 
CENNIKÓW PROSPEKTÓW $jecia fotograficzna 

dla celów Reprodukcji 
RYSUNKI WJOJEKIY RKlAMOWT; i WYDAWNICZE WYKONYWA 

ŻNHAGEN 
sfór 

Przechodząc przez ulice 
rozejrzy! się uważnie unik
niesz kalectwa i śmierci. 

ŝ : Wkrótce wakacje! 
» W tym lub przyszłym miesiącu będziecie wyjeżdżali na 

wakacje. Ile was czeka pięknych chwili Nie pozbawiajcie 
się dobrowolnie przemiłych wspomnień z tego okresu. 

Wakacje miną, 
pozostaną Wasze zdjęcia 

" K o d a k " 
W zdjęciach "Kodakiem" zbierajcie szczęśliwe chwi
le, grupy znajomych i ciekawsze momenty z Wa
szych wakacyj. W zimie, przeglądając Wasz album, 
ujrzycie znów słońce — fala morska zaszumi u Wa
szych stóp, znów poczujecie powiew górskiego 
wiatru i usłyszycie śmiech Waszych przyjaciół. 

Przeżyjecie powtórnie Wasze wakacje. 

Kilka minut wystarczy Jo poznania "Kodaka". 
W każdym większym składzie przyborów fotograficznych 
zademonstrują Wam aparaty "Kodak" od zł. 70.— do 700.— 
i "Brownie" (dla dzieci) od zł. 33.— do 70.—. oraz udzielą 

wskazówek koniecznych do pierwszego zdjęcia. 

Żądajcie błon "Kodak" w itfłtem pudełka. 
Kodak Sp. z o. o. Warszawa, plac Napoleona 5. 

Syndyk tymczasowy masy upadło, 
ści firmy „Aroti Rak" w Lodzi wzy
wa-wierzycieli tejże firmy, aby w ter 
minie 40 dniowym t. j . do dnia 15 lipcu 
r. b. osobiście lub przez pełnomocni
ków zgłosili syndykowi swe pretensje 
do masy upadłości i oświadczyli z ja 
kiego tytułu 1 w Jakiej sumie są wie
rzycielami oraz wręczyli mu tytub 
swych wierzytelności lub złożyli je w 
kancelarii Wydziału Handlowego Sądu 
Okręgowego w Łodzi. Sprawdzanie 
wierzytelności nastąpi w kancelarii 
Wydziału Handlowego Sądu Okręgo
wego w Łodzi przy ul. Żeromskiego 
Nr. 115. w dniu 17 lipca 1929 roku o 
godz. 10-ei. 

Łódź, dnia 4 czerwca 1929 r. 
Syndyk tymczasowy masy upadłości 

Teodor Iwiński 
adwokat. 

Fryzjer" 
zdolny może sie zgłosić zaraz. Zakr 
fryzjerski, Zawadzka 8, tel. 75-55. 
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TARTAK PAROWY 
1 garrowy w dobrym punkcie (lasów 
spalsklch) 500 metr. od stacji z powo
du podziału tanio do sprzedania. Ofer
ty skierować pod adr. Ch. Wajss, To
maszów Maz., Jerozolimska 2. It. 

D y r e k c j a S z k o ł y P r z e m y s ł o w e j 

T-wa Szerzenia oświaty i Wiedzy Techniczne] wśród Żydów w lodzi 
ul. Pomorska Nr. 46/48 

zawiadamia, że zgłoszenia kandydatów na kurs 1-szy wydzia
łów: mechanicznego, elektrotechnicznego i tkackiego przyj
muje oraz informacji udziela Kancelarja Szkoły codziennie 

od godz. 10-ej do M-ej. 

7* 
rr 

( S . R a p a p o r t a , egzyst. od r. 1909) 

W i S n i o w a G 6 v a iuz otwarty ^ f f i " - 1 -
Słoneczne, komfortowo urządzone pokoje w sosn°wym lesie, Wykwintna kuch
nia 1 obsługa. Uu/aga! Dla m ł o d z i e ż y 1O0/° u s t ę p s t w a . Informacji udzie

la: Grynsztajn, Piotrkowska 128 od 6—9 ppł. i na miejscu, 

/. długoletnią rutyna 
POSZUKUJE OD ZARAZ POSADY 

Oferty sub „Pierwszorzędna" 

Obrazy 
Aksentowicza, Fałata. Filipkiewicza. 
Hoimana. Markowicza, Wyczółkow
skiego i innych okazyjnie do sprzeda
nia.. Wiadomość: Cegielniana 6, I N . 8 

R A B K A 
willa „Fllasówka" 

Pensjonat dla dzieci 1 dziewcząt 
Dr. FEUCJI PINESOWE.1 

przyjmuje również osoby towarzyszą 
cc dzieciom. 

Zgł.: Al. I Maja 41, m. 41 pr. ot!i. 
Telef. 66-55. Od 2 - 4 pp. lub w Rabce 
na miejscu. 

W Zappataca 
wydaje wykwintne 

OBIADY 
po cenach umiarkowanych F. Kryńska, 
Bismarkstr. 23. 

Długoletni pracownik firmy Bittner 
Piotrkowska 164 

Miko smakosze 
lecz i lekarze 
zapewniają, it iledzic norweg-
•kie, zawierające wedle badań 
dr. Lunde jod w znacznej ilości 
są znakotnitem, Ickkostrawnem 
pożywieniem zarówno dla 
dzieci jak i dla dorosłych. Jako 
przystawka lub jako danie 
smakują wyborni*, gdyż jakość 
śledzia norwcgskicgo jest 
niezrównana. 

Prawdziwe 
Śledzie 
Norwegskie 

iiiiiiiliiSlliimi 

nenn 
y. I 

Clmnazlum Męskie (Humanistyczne) f 
i m . l i s . I < j n . S K O R U P K I 

utrzymywane przez 

T o w . „ O Ś W I A T A " 
w Łodzi, ul. kr Skorupki 11, fal 2-98 

Egzaminy wstępne rozpoczną się w drugim terminie 
w poniedziałek dnia 24 b. m. o g. 9 rano. 

Podania przyjmuje kancelarja codz. w godzinach szkol
nych. 

Przy szkole czynne są klasy: A (dla nieumiejących 
czytać), B. i C. 

Dyrektor: Wacław Davison. 

E r a * 
obecnie pracuje w firmie 

R. SCHIELKE, GRAND HOTEL 
Zakład fryzjerski 

Tel. 35-23 Tel. 35-23 
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D r . 

Roman Bornsfein 
Ciechocinek . . w " 

P O D D 6 B I E 
P e n s j o n a t D«? E S LEKOWEJ 

Pokoje słoneczne. 
Kuchnia wykwintna. Radjo. 

C e n y p r z y s t ę p n e , 
WILLA P . B R A J Ę R A 

i 'nnf, suknie trikotinowc i t. j 
i , mc i j e d o r e p e r a c j i , 
ui . ~ - g o S i e r p n i a 7 6 , III p ię t ro] 
Tanio, bo w orywatnem micszk-.TI". 

Do sprzedania 
1willa murowana I-o piętrowa o 

12 pokojach z werandami wraz 
z ogrodem warzywnym i owoco 

Iwym p r z e s t r z e n i 1-niorgowei 
w Rąbieniu. Wiadomość: Rąbień-

.folwark pod Aleksandrowem u p 
iBurmana. Tamże letniska do 

wynajęcia. 
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DYREKCJA TOWARZYSTWA KREDYTOWEGO M. ŁODZI 
podaje 3o powszechnej wiadomości, że nfżej wyszczególnione nieruchomości w Łodzi położone, obciążone pożyczkami Towarzystwa, za niezapłacone ra-

wystawione zostały na sprzedaż pr,:ez publiczne licytacje, odbywać się m.tjące o godz 11-ej z rana w Kancelarii Wydziału Hipotecznego m. Łodzi 
Przy ul. Pomorskiej Nr. 21 przed wyznaczonymi rejentami. 
A I Z b l ó r o b i a ś n l e ń • warunki licytacyjne znajdują się w księgach hipotecznych odpowiednich nieruchomości oraz w biurze Dyrekcji Towarzystwa Kre 
aytowego m. Łodzi 1 tamże przeglądane być mogą. 

W razie gdyby dzień wyznaczony dla sprzedaży był świątecznym, sprzedaż odbędzie się dnia następnego. 

N
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Przed notariuszem Dnia 

8-d 
8 ros. 
8 ros. 
9 
14 
21. 0 

2l-Ma 
29 
47-m 
47-R 
47-w 
47-an 
48-R 
51-m 
54 
54-d 
61 
62 
75 
78/78-a 
90-c 
98 
142-e 
143 
148-cd 
154 ros. c Zgierskiej 
157-e n 

Piramowicza 
!• , . . 

' WoTborskleJ 
Jerozolimskiej 
Nowomielsklel 
Wschodniej 
Podrzecznei 
Al. I-go Maja 
Al. I Maja 1 Zero 

skiego 
Nowo-Ceglelnlam 
Al. I-go Maja 

Zawadzka I Gdańska 
Zachodniej 
Pańskiej l Zawadzkiej 
Zachodniej 
Aleksandryjskiej 

Podrzeccnei i Stodolnianej 
Franciszkańskiej 
Drewnowskiej 
LutomlerskieJ 
Piwnej 
Zgierskiej 
Wesołej 

157F 
187 
188 
191-a 
204 
241 
251-a 
252 
257 
269 
270-x 
271-ra 
27l-aa 
275-e 
276-a 
288-aa 
288-ab 
288-ao 
288-an 
304 
311 
311-cd 
320-s 
320-abr 
32o-rrr 
321-ea 
321-kb 
321-ks 
321-za 
321-zb 
285-a 
325 
338-d 

Kościelne] 
Kościelnej I Aleksandr 
Stary Rynek 
WolborskleJ 
Plac Wolności 
Cegielnlanej 
Piotrkowskiej 

Wólczańskiej 
Cegielnlanej 

Zachodniej 
Prywatnej 
Szkolnej 

Północnej 

Narutowicza 
Konstantynowskiej 
Leszno 
Pańskiej 
Konstantynowskiej 
Szkolne] 

M M 

Cmentarne] 
Zakatnej 
Konstantynowskie] 
Solnej 

378 ros.b Magistr. 1 Pomorskie] 
378-k Magistr. i Północnej 
386 Pomorskiej 
399 ros.b Targowej 
415 
420-a 
435 
451 
482 
490/91 
493 
501-b 
506 
506-a 
509 
534 
538 
573 
"76 rosf 
^93-a 
630-e 
640-ccdd 
r.ss-a 
683-a 
697-1 

Pomorskiej 
Kilińskiego 
Pomorskie! 
Południowej 
Południowej 
Połudn i Wschodniej 
Południowej 
Narutowicza 
Piotrkowskiej 
Sienkiewicza 
Piotrkowskiej 

ros.b Żelaznej 
Piotrkowskie! 

707/8 
719 

Pustej 
Brzeżnej t Slenklew 
Piotrkowskiej 
Wólczańskiej 

WoWnńskleJ I 
sklej 

Piotrkowskiej 

3 920 
4.980 
2.060 
3.640 

680 
3.940 
8 000 

15.000 
4.600 

5.560 
6.460 
3.640 
2 8 6 0 
3 020 
3 9 8 0 
2 940 
1 8 0 0 

980 
1.580 
4 000 

11.000 
580 

1 7 0 0 
2.280 

9 6 0 
2.340 
2.700 
2.880 
1 4 0 0 
2.360 

660 
1 6 0 0 
2 7 8 0 
5.360 
5.480 
5 6 2 0 
3.880 
4 140 
3.640 
3 5 4 0 
2 1 8 0 
6.120 
3.200 
1 360 
3.100 
2.180 
1.220 
2.320 
1.920 

680 
4 7 8 0 
2.480 
3.000 

980 
4 820 
2 5 8 0 
4.400 
2.400 
1.460 
1.380 
1 7 2 0 
4.000 
2.560 
3.840 
5.060 

14 800 
43.340 

1.930 
9 2 0 

7.980 
2 2 0 0 0 

3.380 
11.960 
11.820 

3.580 
13 320 
9.720 
5.960 
3.960 

59.940 
4.580 
3.780 

10.000 
1.880 

Radwań-
7.620 
1 980 
5.500 

29.400 
37.350 
15.450 
37 300 

5.100 
29 550 
60.000 

112.500 
34.500 

41 703 
48 450 
27 300 
21.450 
22.650 
29 850 
22.050 
13.500 
7 350 

1185U 
30.000 
82.500 

4 350 
12.750 
17.100 

7.200 
17.550 
20.250 
21.600 
10 SOU 
17.700 

4 950 
12.000 
20 850 
40.200 
41 .100 
42 .150 
29 100 
31 ,050 
27.800 
26.550 
16.350 
45.900 
24.000 
10 200 
23.250 
16.350 

9.150 
17.400 
14.400 

5 1 0 0 
35.850 
18.600 
2250U 

7.350 
36.150 
19 350 
33.00U 
18.000 
10.950 
10.350 
12.900 
30 000 
19 200 
28 800 
37.9MI 

111.000 
325.050 

1 4 4 0 0 
6.900 

59.850 
165.000 

25.350 
89 700 
88 650 
26.850 
99.900 
72 900 
44 70tl 
29.700 

449 550 
34.350 
28 350 
75 000 
14.100 

57.150 
14.850 
41.250 

J. Andrzejewskim 
S. Butharowskim 
K Imieninskim 
S. Jarzębskim 
A. Karnawatski 
S. Koro 
J. Krzemieniewskl 
B Lisowski 
K. Rossman 

J Rzymowski 
W. Siniarski 
A Smoliński 
S Bułharowski 
S. Jarzebski 
A. Karnawalsk! 
S. Kora 
J. Krzemieniewskl 
B Lisowski 
J. Rzymowski 
W. Siniarski 
A Smoliński 
S Szmidt 
J. AndrzeiewsW 
S. Bułharowski 
K. Imieniński 
S. Jarzebski 
L. Kah! 
A Karnawalsk! . 
S Korn 
A. Karnawalsk! 
S. Korn 
B. Lisowskim 
J. Ładą 
K. Rossmanen 
J. Rzymowskiu 
W. Siniarskim 
S Szmidt 
E. Trojanowskin-
S. Jarzębskim 
W. Jeżewskim 
L. Kahlem 
A. Karnawalsjcim 
S Kornem 
J. Krzemieniewskl* 
B. Lisowskim 
J. Ładą 
A. Smolińskim 
S. Szmidtem 
E. Trojanowskim 
J. Andrzejewski! 
S Bułharowskio-
K. Imieninskim 
S. Jarzębskim 
W. Jeżewskim 
L. Kahlem 
A. Karaawalskim 
S. Kornem 
J. Krzemieniewskiie 
B Lisowskim 
K. Rossmanem 
W Siniarskim 
A. Smolińskim 
S. Szmidtem 
E. Trojanowskim 
J. Andrzejewskim 
S, Bułharowskim 
S, Jarzębskim 
W. Jeżewskim 
A Karaawalskrm 
S Kornem 
J. Krzemienlewsklm 
B Lisowskim 
J. Ładą 
K. Rossmanem 
J, Rzymowskim 
A. Smolińskim 
E. Trojanowskim 
S Bułharowskiw 
K. Imieninskim 
S. Jarzębskim 
W. Jeżewskim 
L. Kahlem 
A. Karnawalskim 
S. Kornem 

J. Krzemleniewskim 
B. Lisowskim 
J. Ładą 

2 X 1929 765-c Wólczańskiej 1.360 10.200 
•* M ff 768 Piotrkowskiej 6 680 50.100 
M 1* f» 769 Piotrkowskiej 58.600 439.500 
H TT t t 780-b Al. Kościuszki 3.740 28.050 
t t TT t t 786 Piotrkowskiej 40 260 301.950 
« M TT 786-Z Pańskiej 4.860 36.450 
H M ff 788-0 Zielony Rynek 3.320 24.900 
M IT fl 789-w Lipowej 1.740 13.050 
M t t ff 789-pp 28 p Strz. Kai. 4.320 32.400 

795-t 6-go Sierpnia 4.280 32.100 
M «f 795-ab It ff 2.100 15 750 

t t TT M 798 ros. b Lipowej 
t l ft 

2.140 16050 
M 

i 1929 803-e 
Lipowej 

t l ft 1.860 13.950 
3 i 1929 307 Wólczańskiej 2 140 16.050 
•4 H ff 809-a Pańskiej 4.340 32.550 
N H ff 817-tf Lipowej 1.540 11.550 
•1 II ff 835-def Anny 980 7.350 
If II ff S76 Katnej 720 5 400 
M 

4 
*• 
X 1929 901-e Słowiańskiej 1.560 11 700 M 

4 
*• 
X 1929 901 ros. ż f f ff 1.500 11.350 

N * 902 ros b M M 1.140 8.550 
H N f 902-n Słowiańskiej i Grabo

141.900 ff U t t wej 18920 141.900 
H t t f t 914-a Senatorskiej 2.340 17.550 
rf TT ff 9t5-a Wodnej 1340 10 050 
t t M f f 916-a t t 2.840 36.300 
t l i l f f 934 ros i Miedzianej i Przędzal-
11 M ff nianej 800 6 000 
FT TT ff 965-k Wilczej 860 6.450 
f t TT t l 975-a Skierniewickiej 1240 O.300 
*J 

II 
V 

t l 

1929 1043-k Kilińskiego 
• I tt 

1 66o 12 450 
1 A 

t l 

1929 1043-1 
Kilińskiego 

• I tt 1.500 11.250 
T* ft II 1054-aa Napiórkowskiego 5 620 42 150 
« u f t 1075 rosi Gubernatorskiej 1.900 14.250 
II M ff 1085 Kilińskiego 16 000 120.000 
N M ff 1091-e Kilińskiego 1.980 14 850 
>I M II 1096-a 

Nawrot i "Kilińskiego 
5.420 40.650 

IŁ •t tl 1097-de Nawrot i "Kilińskiego 8.640 64 800 
TT If t l 1113 Kilińskiego 9.060 67 950 
•i II f l 1114ik/1115-i Składowej 2.120 15.900 
8 X 1929 1116 Kilińskiego, v 2220 16 650 
u TI t l 1127-ab Juliusza j . 780 5.850 
•i TT II 1132-a Juljusza i Kilińskiego 4 520 33 900 
M 

H 
ff 1136 Kilińskiego1' 780 5.850 

II II H 1142 t» f» 

Fabrycznej 
1.060 7.550 

M H ff 1150-a 
t» f» 

Fabrycznej 8.400 63 000 
ił M ff 1150-b M tt 

QtówneJ 
5.360 40 300 

l i TL t t 1174-b 
M tt 

QtówneJ 580 4 350 
II TT ff U75-a TT M 840 6.300 
It I I U76-e Nawrot 1.700 12.750 
i l M II . 1186 Juljusza 1 Nawrot 3.S80 29 100 
9 X 1929 1210-e Narutowicza 8.040 oO 300 
II II ff 1224 Targowej 1.140 8 5o0 
n *f f f 1273 Głównej 5.080 38 100 
FT If ff l294rosb PrzędzalnlaneJ 1.040 7 800 
M II ff ' 1295 rosb Nawrot I Sienkiewicza 3.680 27.600 
R» II ff 1349 Traugutta 2.620 19. ,50 
If II ff 1355 Narutowicza 2.240 16.800 
l i II t t 1371 n te 45.000 337500 

II w 1372 - . «f tt 

Cegielnlanej 
2.140 16 050 

•1 II f* 1382 
- . «f tt 

Cegielnlanej 3.800 28 500 
II ff ff 1395 i» » 33 380 250.350 
„ 1* 

1929 
1399 M H 680 5.100 

0 X 1929 1402-a » . M 4120 30.900 
H ff ff 1418-E Kamiennej 4.980 37.350 
II M flf 1437 Ceclelnlanej I 
M II ff Kilińskiego 38 780 290.850 
t l H f f 1437-F Skwerowej 2.140 16.050 
H II f f 1442 Kilińskiego 29 4uu 220.500 
H •1 II 437-G Skwerowej 3 560 26.700 
fi If M 1520 Lipowej 10.860 81.400 
M ff M 1632 Cegielnlanej 

II fl f f 

1632 
1 Magistrackiej 3.720 27.900 

FT TT f t 1636/37 Wierzbowej 7 300 54.000 
TT 

11 
,T t l 1663 Nowo-CeglelnlaneJ 2 7 0 0 20 250 TT 

11 X 1929 1666 n I 1.660 12450 
I* ff f f 1667 2.020 15.150 
II M f f 2308 Senatorskiej lO.Ouu 75.000 
" If •f 2370 Radwańskiej 7.280 54.&J0 
• 1 t t ff 4022 Rzgowskiej 1560 11.700 
t l -4 f f 4093 Hipotecznej 6.000 45.000 

M ff 4107 Rzgowskiej 4.000 30.000 
N I I ff 4208 Aleksandrowskiej 17.000 127.500 
t l t t ff 4338 Rzgowskiel 1.260 9.450 
I " f f 4383 Szosa Pabianicka 1600 12.000 

452/3 Wschodniej 5 140 38.550 
i 

I t t 

f l 

II 
1629 Nowo-Cegielnianej 3.760 28.200 

W. Siniarskim 
A. Smolińskim 
E. Trojanowskim 
J Andrzejewskim 
S Butharowskim 
K Imieninskim 
W Jeżewskim 
L. Kahlem 
A. Karnawalskim 
S. Kornem 
J Krzcmieniewskiu) 
B. Lisowskim 
J. Ładą 
K. Rossmanem 
J. Rzymowskim 
A. Smolińskim 
S. Szmidtem 
E Trojanowskim 
J. Andrzejewskin 
S. Bułharowskim 
K. Imieninskim 

S. Jarzębskim 
L. Kahlem 
A Karnawalskim 
S. Kornem 

B. Lisowskim 
J Ładą 
J Rzymowskiir 
W Siniarskim 
A. SmolińSkira 
Szmidtem 
E. Trojanowskim 
S Bułharowskim 
W. Jeżewskim 
L Kahlem 
W Karnawalskim 
J. Krzemieniewskltr 
B. Lisowskim 
J. Ładą 
J. Rzymowskim 
W Siniarskim 
J. Andrzejewskim 
S. Bułharowskim 
W. Jeżewskim 
L. Kahlem 
A. Karnato-ilair1 

S. Kora 
J. Krzemimiewsta 
J. Ładą 
K. Rosmanem 
J. Rzymowskirr 
A Smolińskim 
S. Szmidtem 
E. Trojanowskim 
J. Andrzejewskim 
S. Bułherowsklir 
K Imieninskim 
S. Jarzebski 
W. Jeżewski 
L. Kahlem 
A. Karnawalskim 
S. Kornem 
J Krzemleniewskim 

K. Rossmanem 
J. Rzymowskim 
W. Siniarskim 
A. Smolińskim 
S. Szmidtem 

E. Trojanowskim 
J. Andrzejewskim 
K. Imieniński 
S. Jarzębskim 
L. Kahlem 
B. Lisowskim 
1. Ładą 
W. Siniarskim 
A Smolińskim 
S. Szmidtem 
E. TrojanowsKii. 
S. Bułharowskim 
K. Imieninskim 
S. Kornem 
J. Krzemienicwskifii 

TT |l 

15 X 1929 

16 X 192 

t t ff 

II ft 

TT f f 

ff t l 

17 X 192$ 

IR M 

TT TT 

N TT 

TT U 

II it 

18 X 1929 

I U 

II H 

II I t 

II II 

II If 

It 11 

t* II 

21 X 1929 

ft II 

If M 

22 X 1929 

IT H 

II 

I I M 

• I M 

Licytacje powyższe o tyle dokonywane będą, o 
Łódź. dnia 20 marca 1929 roku. 

14 X 1929 

ile poszukiwane należności do chwili ostatecznego przybicia w dniu licytacji zapłacone nie będą. 

Pensjonat ..ELDORADO" M. Weissa. 
wpobllzu Nowych Łazienek w najplęknlejszem 
położeniu Krynicy, zdała od kurzu I ruchu ulicz
nego, nowocześnie i komfortowo urządzony, za
pewnia P T. Gościom wszelka wygodę I przy
jemny pobyt. 

Woda bieżąca w pokojach i własnych żródet 
Park lasowyl Słoneczne położenie pensjonatu. 
Zi akomita kuchnia. Samochód luksusowy wyłą
cznie do dyspozycji Gości. Zarząd pensjonatu 
załatwia bilety kąpielowe na podstawie ordy
nacji lekarskiej. Punkt zborny dobrego towarzy 
sitwa. — Telefon 7U 

JFL 
Zielona 10, tel. 

Zgłoszenia nowowstepujących uczenie: 
szkolnych. 

Przy szkole zostaje otwarta (reblówka 

22-12 
codziennie w godzinach 

Dyrektor C ) 31. A®. 

GABINETY KOSMETYKI LEKARSKIEJ 
D-ra MARJI LEWINSONOWeJ 

C e ą l e l w f . . a 6 , f r o n t I p . . t e l w f o n 4 3 - 6 3 

Pemsiomaf dla 
mtBofJzIełY 

pod kier. Z o f i i W i n n i k o w o w e j 
w Bendzel inże (st. Zakowice) 

Inf.: Piotrkowska M 48, telefon 60-81 
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4a Ostrzeżenie przed nieu-
dolnem naśladownictwem T 

1 4 . VI 

L J J R I M E R O ? 

jest jedyną antyseptycznie spreparo
waną, prawnie chronioną, świetnie oce
nianą i polecana Prezerwatywą! Prime 
ros jest wyrobem wyjątkowym, który 
przez swą absolutną pewność 1 higienę 
przewyższa wszystkie inne wyroby. 
Dlatego żądajcie wszędzie tylko Prime 
ros, stanowczo odrzucając wszelkie In
ne nieudolnie wyrabiane naśladownic 
twa. 

Doktór 

P. Klinger 
r>hnrnfiD . . 

Dr. med. 

Dr. C r o g s l i k 
Choroby skórne 
i weneryczne. 

Instytut Kóntgen 
leczniczy i światło 

leczniczy. 
Lampa kwarcowa 
Al. Kościuszki 27-4 

T e l . 6 1 - 7 8 

/929 •Ni 161 

) O g ł o s z e n i a £ 

d r o b n e . ^ 

Dr. med. 

St PILIŁ 
GDAŃSKA 7 7 A 
telel. 8-95. 

choroby weneryczne, skórne I włosów 

ANDRZEJA 2. TEL. 32-28. (choroby kobiece 
Leczenie lampa kwarcową, analizy li dróg moczo 
krwi I wydzielin. Przyjmuie codziennie. wvch 
od 8 - 1 2 I od 4 - « w. w niedziele I p„vil..{l n ń 

święta od 10 do 12. Oddzielna pocze- " z y J m u J e oa 
kalnla dla pań. f 3—7 po poł. 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) ̂  D 

Leiznita SUS i!J™ 
ul. CEGIELNIANA 29 

Gabinet wenerologiczny 
D-ra S. KANTORA 
dla leczenia chorób skórnych 

wenerycznych i moczoptciowych 

BUDKA, nadająca się na wszystko du 
sprzedania. Żeromskiego 97. Stankie 
wicz. 14 

SAMOCHÓD luksusowy firmy Opel 
6-cio osobowa limuzyna okazyjnie do 
sprzedania. Piotrkowska 48. 16 

RAD.JO 4 lampowe, instalacje, głośnik 
sprzedam. Kątna 17, m. 29, 6—9 wlecz. 

18 
DO SPRZEDANIA łóżko z pościelą, 
szafa, lustro, krzesło bujające się. Ul. 
Sienkiewicza 83, m. 35. 15 

DO SPRZEDANIA zagajnik na parcele 
letniskowe 1 m ! od 35 groszy. Okolic* 
ładna, sucha, lesista, tuż nad rzcr.n 
Wartą, w pobliżu stacji Sieradz. Infor 
macji udziela: T. Mastej, Sieradz, KraK 
Przedm. 42, lub w Łodzi Leśna 8. w 
końcu ul. Drewnowskiej, u p. Dymka. 

P R Z E C I E Ż ł S T M I E J E 

LECZNICA 
lekarzy spec!a'lstów przy Górnym 

Rynku 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 
orzy przystanku tramwajów pabia
nickich czynna od 10 rano do 7 wlecz, 
w niedziele I święta do 2 po poł. 
Wszystkie specjalności 1 dentystyka. 
Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa 
elektryzacja. Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu, kału, krwL plwocin, 
wydzielin Itd.) operacje, opatrunki, 

wizyty na miasto. 
Porada 4 zl-

Porada d e n r v s i v c E - | 
sta I wenttroloaicznej 
dla chor. skórnych, wenerycznych \\ 

3 ItfrTE 

przeprowadziła 
na uL 

jt Sienkiewicza 9 5 -
przyjmuje w choro 

bach skórnych 
i wenerycznych 

od 2 do 4 i 7 —8 
codziennie tylko 

kobiety i dzieci 

Dr. med. 

s p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h 

i w e n e r y c z n y c h 
i moczoptciowych 

UL Andrzeja 5 
Tel. 59-40 

Przyjmuje od 8—10 
i od 5—9. 

w niedziele i święta 
od 9 - 1 

Oddzielna pocze
kalnia dla pań 

SPRZEDAJE się z powodu wyjazdu 
koncesjonowana wytwórnia wody so 
dowej w ruchu z wyrobioną klijentelą, 
z maszyną najnowszej konstrukcji i 
całkowitem urządzeniem, koniem 1 wo 
zem do rozwożenia. Dowiedzieć się: 
tel. 47-53, między 3—5. 
A a A A A a A A i W a V A a \ A A A A A A A a A a \ a % A i i 

| Lokale j | 

POSZUKUJĘ szopy, ewentualnie loka 
lu parterowego z jednego pokoju w o 
kolicy od rogu Południowej i Piotrków-
sklej do 6-go Sierpnia, lub Cegielnia* 
nej miedzy Zacliodnią i Piotrkowska 
Oferty proszę w adm. gazety sub „B, 
D.". 14 

dodawać'" żadnych środko, 
"pomocniczych,"-— bo Rinso jesjj 

peifiowdriościowym s#jjdj|?erh da^ran ia ; 
fjestldośkbrjalem^sarno w^sobie:' Prsjj 
i?ałejws\vej &ktiy^tyi^Q njfe' nadweręf -

f k a T l i ^ l S Z i ^ ^ 

iucfeśką do rninimli^- Btell^n| 
^tarjesię.-j^tnije " biah*y' Kojfj 

j*L loTy/niąjHle^aj| zmianie. Wefjj 
l l p ^ ntane&n^ipelowe koszulki rde 

nej 'mfflikd&f!*..' 

LOKAL handlowy pierwszorzędny do 
Te5Ief.JC532.°d Z a r a Z l U l M ° " i ^ z k i Nr.̂ I 

Dr. med. 

W ŻAKOWICACrTjest do oddania po-
m z używalnością kuchni i wTbs! . 
f a

f l n r Z y

r

i n l e I i g ^ t n e i
 r o d z i " i e dla 1 lub 2 dorosłych osób. Telefon 28-04 14 

C z y s t o ś ć " 
Piotrkowska 44. telefon 67-45 

przyjmuje cyklinowanle, drutowanie 
froterowanie oraz sprzątanie biur 55 
kol. Czyszczenie szyb. Odkurzanie e-

M o n l u s z k l 11, 
telefon 63-22. 

Choroby skórne 
i weneryczne elek 

troterapja. 
il5rzyjmuje od 8—10 
li od 5 — 8 wiecz. 
JW niedz. od 10—1 

POKÓJ frontowy balkonowy z w y p 
danii do wynajęcia. Lipowa 27. m, 4. 

POKÓJ umeblowany od zaraz do wy. 
najęcia. Zachodnia 72, front, parter. 

LETNISKO 2 lub 3-pokojowe z wygo
dami, umeblowane, w pobliżu Zgierza,, 
przy lesie. Cena przystępna. Wiądo-' 
mość: telef. 5-24, Inżynier Gole. 

SKWEROWA 8 pokój 
na letnie miesiące. do wynajęcia 

. ... . . . ! 

Lekarz-dentysta 

Z ^ ! 2 l r T , m i a s t a n i e w y ż e l 2 Piętra P«yimu[e w lecz na poczekalnię I pokój "ordynaćyjny 
(nieumeblowany) dla lekarza poszuka 
™ R e 1 S Ł Z W a n i n k a m i *>d " W i c z " 

nicy przy ul. Piotr
kowskiej 294 

codziennie od 2—7 

l i i z u t i i fllaiia--;ms 
Z powodu przejęcia Innego przedsk KonstantyDOWSka 12. 

biorstwa sprzedam na pryncypalnej uti Tel. 55-52 
cy miasta Torunia mój dobrze prospt-S Przyjmuje od 10—1 
rujący magazyn bławatów, konfekcji! °d 6—8. Dla pań 
damskiej, towarów krótkich, artyku-J od 4 — 5, 
ły męskie wraz z przyległem 3 pokoj.j Dlanlezamoznvch 
mieszk. oraz łazienką i wszelkiemi wy! CENY LECZNIC, 
godami. Do objęcia potrzeba gotówkij-
zł. 20—25 tys. 

Reflektanci bez różnicy wyznania)! 
złożą swe oferty do adm. „Republiki" 
pod „Pomorze". 

jgWttL WMMk alBk. [szosowe, półwyści 
m\JB (KF&k WW fgowe. wyścigowe 

B | l l cyngle Dunlopa. 
• J | I I I I • I damskie oraz d*ic 
MafiaŁP ^huJy [ii I wJB cinne na raty i za 

~ gotówkę poleca 
najlepszemi świadectwami przyjmie H - DRUTOWSKI 

posadę do dziecka lub dzieci. — Wiado- Kilińskiego 78 
mość: telefon 4-24. Tel. 80-59. 

FRONTÓW V duży pokój umeblowany 
elegancko z używalnością łazieńkM te 
l!^!jJo_wynaJęcia, D

ą

Ł j S jżlrfl | 

S T u ? h » ^ weranda, kuchnia, elektryczność, las. rze Ka. Majątek Zieleńce, 4 kl. od Łasku 

POKÓJ do wynajęcia. Piotrkowska 100 

m ? h E N A J Ę C r A d w «°k lemiy pokoje 
A & W ; "palność kuchni Anarzeja 43/14. Zastać 2—4, 8—10. 14 
^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ * ' — * v . I -

Posady H 
W tśw 

«»oooooooooooooorxxxxx» 
ARTYSTA T T I A L A R T , „ , „ _ i Z". t*u . m " , a r k a n a sztuczny jed 
wab - natychmiast poszukiwana, mo. 
że złożyć ofertę sub „W. M. 30 

CHOROBY SERCA Basedow astma 

K « z „ j s S r ° - r a K u - y k a 

DYWANY reperuje tkalnia sztuczna 
Piotrkowska 92 16 
BIŻUTERIA, zegarki na raty. ceny go 
tówkowe ..Preciosa". Piotrkowska 123 

POTRZEBNY damski fryzjer natych
miast Pensja gwarantowana. Kilińskrc 
go 151. 1 4 

MIŁOŚNIK kom poszukuje pracy, po
siada świadectwa stangreta. Wiado
mość: Krakusa 15. m. 6 16 

5 A P°,żyCZENIE 1500 Ą dam posa
dę kasjerki w restauracji na prowincji 
1500'^ "mowy. Oferty pod „Zł. 

PRZYSTOJNA, inteligentna, elegancka 
z dobregb domu rozwódka, izrąelitka 
lat 31, z dwojgiem dzieci, mająca mie-
sz-kainle 4-o pokojowe i przyzwoite oo-
żywocie — pragnie wyjść zamąż za 
zamożnego, eleganckiego, kulturalne

go pana lat 35—50, wyznaTde obojętne 
Oferty „Lora" w „Republice". 

MADEMOISELLE Marie enseigne K U 
glałs. framcais. allemand. Traugutta 2, 
I fr. 

P I J Ą C Y W O D E V I C H Y 
ŻĄDAJCIE ZAWSZE | 

^fCHY C E L E S T I Ń S 
z marką ~ V i c l i y - E t a , t 

w o d a bezwzględnie naturalna 
czerpana n VIchy pod kontrolą Rządu Francuskiego 

, W Y S T R Z E G A J C I E S I Ę 
wód przygotowanych sztucznie mianujących 

się nieprawnie VICHY 

MŁODA inteligentna panienka poszu
kuje posady w charakterze sprzedaw
czyni lub na kondycję. Lipowa 76s Cre-
ślakówna. 

POTRZEBNA zdolna rutynowana bu
fetowa do cukierni „Esplanada", Piotr
kowska 100. Wiadomość na miejscu, 

Redakcja I Administracja. Piotrkowska 49. Godziny n r r v ł ^ p ^ - i ^ a c 

Prpnifmoroło ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi zł.5.60 
rrenuraerata z a odnoszenie do domu 40 er„ z przesyłka noc?. 

..Ilustrowanej Republiki" tową w kraju zl 6.50, zagracą z U O ^ S p S 
1 ^Republika" wraz z odnoszeniem 9.00 złotych 

„AGRYPINA" ma list w „Republice" 

ZAGINAŁ piesek czarny podpalany, 
rasy „Doberman - pinczer" wabi s* 
„Lord". Odprowadzić za wynagrodze
niem, ul. Browarna 23, m. 1 Nieprawy 
nabywca będzie sądownie ścigany. 

16 

W ŚRODĘ, 12 b. m. zagubiono weksre 
na ogólną sumę zl. 400. Ostatni żyrant 
B. Knobefl, Rzeszów. Uczciwy znalaz
ca zechce zwrócić takowe za wyna
grodzeniem. M Lipka. Piotrkowska 6i 
Weksle niniejsze są unieważnione. 

Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 
„Przędzalnia i Wykończalnia Anil" sp. z ogr. 
odp. wzywa wierzycieli upadłej firmy do sta
wienia się w ciągu 40 dni od daty dzisiejsze] 
osobiście lub przez pełnomocnika przed syndy
kiem tymczasowym celem oświadczenia z ja
kiego tytułu i jakiej sumy są wierzycielami 1 cc-
|lcm złożenia tytułów swych wierzytelności.. 
Wierzyciele winni zgłaszać się do kancelarii" 
syndyka tymczasowego Adwokata Stefana 
Si.tromajera w godzinach od 5—7. 

Syndyk tymczasowy 

MECH Zygmunt zagubił książeczkę 
wojskową rocznika 1902, wydam, 
przez Dowództwo 3 p. Lotniczego, Po 
znań - Ławica. 16 

UBIORY męskie, damskie, obuwie 
swetry na wypłatę. Piotrkowska 37. 
III wejście. I piętro-

BIŻUTERIE kupuje. Pełna wartość 
place. Solidne traktowanie ,;Preciosa" 
Piotrkowska 123, w podwórzu 

Ciechocinek 

Dr. mi Jollan l 
FlUaiin stein 

Wydawca: .Władysław Polak, Redaktor: Wacław Smólski \ 

ZWYCZAJNE: 10 gr.za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt.) 
W TEKŚCIE: 40 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 4-szpalu 

NEKROLOGI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz, ł zaślub, po tekście 10 zł-
miejsce zastrzeżone specjalna dopłata. Zamiejscowe o 50 proc., zagraniczne o 100 proc. drożej. 
Za terminowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada. Ogłoszenia specjalne o 50 procem 
drożej. Drobne 12 groszy. — Najmniejsze zł. 1,20. poszuk. pracy 10 groszy. 

W drukarni ..Republiki" so. z oizr. odo. Piotrkowska 49 i 64. 




